
Cena 20 gr(

Podpiszemy Apel

Światowej Rady Pokoju
Społeczeństwo woj. krakowskiego

Pisze listy
do ludności pracującej Wioch i NRD
C OLIDARYZUJĄC s|ę:, z uchwala-

mi Światowej Rady Pokoju, do
magającymi się zakazu broni atomo
wej oraz wszelkiej innej broni ma
sowej zagłady, robotnicy, chłopi i
młodzież woj. krakowskiego wysyłają
listy do swych towarzyszy za granicą,
wzywając ich do wspólnej walki w

obronie pokoju.
Pracownicy Gminnej Spółdzielni

„Samopomoc Chłopska" w Miecho
wie w liście skierowanym do chło
pów pracujących we. Fragala we

Włoszech piszą:
„Stanęliście do walki o budowę

lepszego życia, o stworzenie pod
staw życia socjalistycznego przez
zaoranie odłogów rolnych. W walce
tej my, pracownicy Gminnej Spół
dzielni „Samopomoc Chłopska" w

Miechowie, łączymy się z Wami.
Razem z Wami stajemy w szere
gach Tudzi Walczących o realizację
uchwał Światowej Rady Pokoju, o

pokój i szczęście narodów".
T T C.ZESTNICY Powiatowej . Konfe-

rencji Związku Zawodowego Na
uczycielstwa Polskiego w Miechowie
piszą do swych kolegów i koleżanek
ze Związku Zawodowego w Jenie
(NRD).

„Groźba rozpętania nowej wojny
zagraża ludzkości. Zagraża narodo
wi . polskiemu i niemieckiemu. A-
wanturnicze angio - amerykańskie
plany zbrojeń i agresywnych pak
tów prowadzą do utopienia naszych
narodów w morzu krwi, do znisz
czenia Waszego i naszego pokojo
wego budownictwa.

My, nauczyciele pow. Miechów,
pamiętamy ponure iatą okupacji hit
lerowskiej. Nasza ziemia pokryta
jest gęsto zbiorowymi mogiłami wy
mordowanych bestialsko bojowni
ków o wolność, wśród których nie
brakło również i nauczycieli.

Wiemy, że i Wasze miasto — Je
na było zniszczone podczas działań
wojennych, że całe zastępy postę
powych Niemców dzieliło okrutny
los Polaków w obozach koncentra
cyjnych.

W ciągu 10 lat’ pokojowej pracy
pod kierunkiem Partii i Rządu usu
nęliśmy zniszczenia wojenne. Wiel
kim wysiłkiem całego narodu budu
jemy nową Polskę — Polskę socja
lizmu i dobrobytu. W szkołach na
szych wychowujemy nowego czło
wieka: przyjaciela wszystkich lu
dzi pracy, nieugiętego bojownika o

pokój. Nie chcemy już więcej woj
ny, tak jak i Wy jej nie chcenie.

Stoi przed nami wspólny cel; wal
ka o pokój!

Rozbudzajcie u Waszej młodzieży
i w całym społeczeństwie niemiec

kim wolę walki o prawo do wol
ności i szczęścia wszystkich ludzi
na świecie, bądźcie rzecznikami
uchwał Światowej Rady Pokoju!

W imię powszechnego pokoju i do
brobytu oraz szczęścia wszystkich
ludzi pracy, nie ustawajcie w wal
ce. Niech żyja nasze wolne i pokój

miłujące narody!

Wiosenny dzień w Krakowie

KRAKOWSKIE
Rok X Kraków Sobota, 2 kwietnia 1955 r. nr 79

Wprawdzie jest i
Jeszcze dość chłod
no, jednak na ław
kach Plant Kraków
skich spotkać moż
na coraz więcej sie
dzących osób.

ABY UCZCIĆ DZIEŃ 1 MAJA

załoga Huty im. Lenina
przyśpieszy uruchomienie walcowni stali

Coraz więcej zakładów pracy
staje do Czynu 1-majowego

TĄZIĘKI REALIZACJI zobowiązań podjętych przez załogę rozruchową
walcowni zgniatacza Huty im. Lenina dla uczczenia Święta 1 Maja

przyśpieszony zostanie termin oddania do próbnej eksploatacji tego wiel
kiego kompleksu agregatów o 2 dni

Wczoraj w Związku
Radzieckim

rozpoczęła sie kampania
zbierania podpisów
pod Apelem
Wiedeńskim

MOSKWA

rjNIA 1 kwietnia w Związku Ra-
dzieckim rozpoczęła się kampa

nia zbierania podpisów pod apelem
Światowej Rady Pokoju, wzywają
cym do
w ej.

walki o

podaje
Pokoju,

zakaz broni atomo-

Radziecki Komitet

we wszystkich mia
ZSRR powstały k>-

oraz organi-

dni w wielu
zebrania po-

Delegaci
z Kra koma
i Nowej Huty
na III Ogólnopolski
Kongres Pokoju

Jak

Obrony
Stach i rejonach
misje, które współdziałają w akcji
zbierania podpisów. W skład komisji
wchodzą przedstawiciele instancji ra
dzieckich i partyjnych
zacji społecznych.

W ciągu ostatnich
miastach odbyły się
święcone rozpoczynającej się kam

panii zbierania podpisów pod Ape
lem Wiedeńskim. Na zebraniach

tych ludzie radzieccy zdecydowa
nie potępiali przygotowania do

wojny atomowej i manifestowali
swe poparcie dla pokojowej poli
tyki zagraniczne] rządu ZSRR.

wcześniej tj. do dnia 13 kwietnia br.

\Ą/ ZWIĄZKU z tym już w dniu 7
’ * kwietnia br. odbędzie się pierw

sze próbne walcowanie stali.
Spośród pracowników rozruchu na

szczególne wyróżnienie zasługuje m.

in. mistrz-mechanik Majka, brygadą'
sta-mechanik Swobodan, inż. inż.
Lorek, Kromin oraz kierownictwo roz

ruchu inż. Stasikowski i Jaglarz.
Bez przerwy wszyscy pracownicy

rozruchu doglądają biegu maszyn i
mechanizmu — a radą i pomocą słu
żą im radzieccy fachowcy.

W chwili obecnej próbom ruchu pod
dawane już są wszystkie mechanizm?/
zgniatacza, w najbliższych dniach na

stąpi rozruch pełnych kompleksów.
•rf OBOWIĄZANIA dla uczczenia

Święta Pracy podjęła również i

załoga rozruchowa II martena stalow
ni. Miały one na celu przede wszyst
kim przyśpieszenie tamtejszych prac
rozruchowych. Ostatnio, w stalowni
odbyła się narada robocza z udziałem
Naczelnego Dyrektora huty, inż. Cze
chowicza, głównego kierowmika sekre
tariatu rozruchu inż Geyera oraz licz
nych pracowników rozruchu i eksplo
atacji. Przeanalizowano na niej stan

prac rozruchowych wraz z możliwoś
cią rozpoczęć a rozpalenia oraz grza
nia regeneratorów i trzonu drSgiego
martena.

Stwierdzono, że właśnie dzięki skro
ceniu czasu pragy przez grupy rozru
chowe można rozpocząć już nagrze
wanie.

I w dniu wczorajszym tj. 1 bm. za
łoga pieca martenowskiego nr .2 roz
poczęła jego nagrzewanie.

sztuk różnych części zamiennych, 5
kompletów obudowy do młocarń, 400
sztuk różnych pomocy warsztatowych
i innych. Wartość ponadplanowe;,
produkcji wynosi w sumie 498 tys. zł.

Poza tym postanowiono zaoszczę
dzić 75 kg miedzi, 13 ton wapna nie-
palonego, kilkaset kg szlachetnej sta
li stopowej i narzędziowej oraz

zmniejszyć zużycie wielu surowców
na sumę 453 tys. zł.

Łączna wartość zobowiązań podję
tych przez załogę Zakładów Mecha
nicznych w Tarnowie wyr.osi 951 tys.
złotych.

WDO wagon stali
z huty im. Lenina

Załoga nowouruchomionego
pieca martenowskiego w stalow
ni Huty im. Lenina święciła
pierwszy jubileusz. Z huty od
szedł tysiączny wagon stali do

huty „Bobrek".
Robotnicy obsługujący piec

martenowski uzyskują coraz lep
sze wskaźniki techniczno-ekono
miczne. Średni czas wytopu sta
li, w porównaniu z pierwszymi
dniami po rozpoczęciu eksploa
tacji pieca, skrócono o 2 godz.
30 min.

Zwalczanie
Ustawienie

Posterunki

Uwaga!
W jutrzejszym dodatku

Mro-

Artysta teatrów
dramatycznych
Zdzisław
żewski.

J. Tałuć

Echo Kulturalne"
zamieszcza wypowiedź

di Antoniego Brayera
w sprawie możliwości otwar-

teatralnego muzeum w

Krakowie.

Na Bugu
i Narwi

woda opada
na Warcie

przybiera
opada

Kierownik samo

dzielnego Dzia
łu Inwestycji
przy Krakow
skich Zakładach
Sodowych inż.
Otto Krauze.

Rektor Uniwer
sytetu
skiego
Teodor
lewski.

Jagiellon
prof. dr

March-

Na Bugu i Narwi woda
przeciętnie o dwa do czterech centy
metrów na dobę. Również na War
cie, w rejonach Sieradza, poziom
wody jest niższy o 5 cm,, natomiasl
w dolnym biegu Warta przybiera.
Niebezpieczeństwa powodzi w

szym ciągu nie ma.

dal-

O STATNIO do Czynu 1-majowego
przystąpiły' załogi Fabryki Śrub

w Sporyszu I Zakładów Mechanicz
nych w Tarnowie.

Zobowiązania załogi Fabryki Śrub
i nitów w Sporyszu przyniosą w 11
kwartale br. 161 ton wyrobów śrubo
wych ponad plan wartości 752 tys,
złotych. Oprócz tego zakład zaoszczę
dzi paliwa i energii elektrycznej na

sumę, ponad 180 tys złotych.
Pracownicy Zakładów Mechanicz

nych w Tarnowie dla uczczenia 1 Ma
ja postanowili wyprodukować ponad
plan: 330 sztuk kopaczek, 61 sztuk ma

szyn i urządzeń dla górnictwa, 3 tys.

Współzawodnictwo
o jak najlepsze
wyniki w akcji
sanitarnc-porządkowej
|O wiosennej akcji sanitarno-

porządkowej przystąpiły w tym
roku po raz pierwszy wszystkie Wy
działy Prezydium . Woj. RN. Każ
dy z nich otrzymał pod swą opiekę
jeden powiat i jedno miasto, gdzie
obowiązany jest szczególnie dopilno
wać przebiegu akcji sanitarno-po-
rządkowej. Wydział Organizacyjny
zaopiekował się Tarnowem i powia
tem tarnowskim, Wydział Rolnictwa
— Miechowem i powiatem miechow
skim, Wydział Oświaty — Wadowi
cami i powiatem krakowskim, Woj.
Zarząd Przedsiębiorstw Urządzeń Ko
munalnych — Krakowem i powiatem
brzeskim itd.

Wśród delegatów Nowej Huty i Kom
binalu Metalurgicznego im. Lenina

znajdują się wybitni przodownicy pra
cy — inicjatorzy nowych form współ
zawodnictwa. Jednym z nich jest
ZMP-owiec J. Wrzesień — mistrz sta
lowni Kombinatu im. Lenina, który
dla poparcia czynem Apelu Wiedeń
skiej Sesji Biura SRP przeprowadzi!
pierwsze szybkościowe wytopy stali.
Mandat delegata powierzyła też zało
ga kombinatu hutniczego inż. M. Fol-
fasińskiemu — kierownikowi rozruchu
wielkiego pieca nr 2 oraz inż. J . Ta-
łuciowi przodującemu w pracy zawo
dowej i społecznej i C. Kostrzewie,
inicjatorowi międzybry radowego
współzawodnictwa.

Rozpoczęliśmy
produkcję
bielizny ze stylonu

(Dalekopisem z Lodzi)
\Ą/ SKLEPACH „Galluxu“ pokaza

’ la się ostatnio w sprzedaży
bielizna damska z dzianiny perlo
nowej importowana z NRD. Piękne
kontDlely damskie i koszule nocne

cieszą się dużym popytem.

Dowiadujemy się, że nasz prze
mysł dziewiarski rozpoczął już pro
dukcję podobnych dzianin ze stylo
nu.

Pierwsze próbne partie dzianin s'y
łonowych krajowej produkcji ukażą
się w sklepach w 3 kwartale br.

Całością tej akcji kieruje Woje
wódzki Komitet Akcji Sanitarno-Po-
rządkowej, który zobowiązał Pre
zydium MRN miast
Prezydia PRN do
współzawodnictwa o

wyniki akcji, (aż)

Żart

wydzielonych i
zorganizowania
jak najlepsze

primaaprilisowy
Licznym ciekawym, którzy tldaii

się wczoraj w godz. 12 — 14naul
Grodzką oglądać zabalsamowane zwie
ki chana tatarskiego przypominamy,
iż był to dzień primaaprilisowy.

Widoczny na fdjęciu chan tatarski

był niczym innym jak tylko naszym

poczciwym Lajkonikiem, znajdują
cym się w Muzeum Historycznym
miasta Krakowa,

Piękne są arkady
Krakowskich Su
kiennic.

W

chuligańskich kierowców

znaków drogowych
MO i sygnalizacja świetlna

ruchu drogowego
na arteriach i ulicach Nowej Huty

„Chuligaństwo drogowe" objawńają
ce się przede wszystkim lekceważe
niem przepisów
chu, spotyka się
u nowohuckich
mniej jednak w

nem sprzed dwu
wa ta uległa znacznej poprawie.

Powód? — Przede wszystkim czę
ste kontrole pojazdów mechanicz
nych, przeprowadzane zarówno przez
przedstawicieli reteratu komunikacji
□ rogowej DRN, jak i organa MO oraz

specjalnych kontrolerów z baz trans
portowych Huty im. Lenina, ZBM
nr 1 i Zarządu Transportu Drogowe
go.

Na podstawie uchwały Prezydium
DRN naczelnicy • baz transportowych
przeprowadzają cztery lub dwa razy
w miesiącu specjalne odprawy z

wśzystkiini kierowcami, na których
omawia się m. in. przyczyny wypad
ków, jakie wydarzy.y się ostatnio na

terenie Nowej Huty,
„Manaaciki karne" wraz z częstym

„przemawianiem do rozumu" odno
szą zatem skutek nawet wobec dar-
azo niekarnych i niesfornych.

Bym to w grudniu ls»4 roku. Na
specjalnej konferencji w Nowej Hu
cie wieiu przedstawicieli wydziamw
komunikacji DRN, MRN, WOJ. KN
oraz szeroki aktyw tzw. czynników
zainteresowanych uzgadniał i ustalał
pian rozmieszczenia znaków drogo
wych w wykończonych juz całkowi
cie tamtejszych osiedlach. Postano
wiono tez oczywiście jak najszyociej
zrealizować ten pian zwiększający
uezpieczeustwo ruciiu drogowego,
jednak mimo kilkakrotnych później
szych petycji do wyaziaiu komunika
cji MriN sprawa nie zostaia zoyt
szybko załatwiona... Wszystko rozpi
jam się OoWiem u takt, ze... spomziel
ma, zajmująca się ustawianiem zna
ków, az ao stycznia br. czekam na...

przydział tony cementu, potrzeonego
uo wykonania siupkow znakowi...

— im areszcie ii... — cieszą się obec
nie rodzice dzieciaków szkolnych,
straż puzai na oraz nowohuccy s«.oie-
rzy widząc jak ustawia się w wiem
miejscami osiedli A-U, A-l, B-2 oraz

C-2 łańcuszki hamujące mepruwiuio
We przejścia przez jezdnię, zuaki za-

khzu postoju ilp.
Uważamy jednak, że sprawa ta zo

stała stanowczo załatwiona w „tem
pie żółwia" (ponad 3 miesiące!) oraz

ze przeszkody w postaci... tony ce
mentu nie powinny nigdy więcej od
wlekać i hamować rzeczy tak waż
kich!

Skrzyżowanie osiedli A-l, B-l oraz I
alei Przodowników Pracy stanowi w

'

bezpieczeństwa ru-

stanowczo za często
kierowców. Nie-

porównaniu ze sta
czy trzech lat spra-

Nowej Hucie punkt, gdzie, niestety,,
zdarza się przeważająca ilość wypad
ków. Cóż dziwnego zatem, że Prezy
dium DRN od dłuższego już czasu za

biega o ustawienie tam stałego poste
runku MO regulującego ruch ulicz-'
ny, a w przyszłości również zainsta
lowanie tam sygnalizacji świetlnej.

Na konferencji w MRN postanowio
no również zainstalowanie Sygnaliza
cji świetlnej w dwu innych jeszcze
punktach: na placu Centralnym oraz

na skrzyżowaniu al. Lenina z ulicą
prowadzącą do osiedli C-3 i C-l . (ir)

Kuter »Gdy-51« zatonął
w czasie sztormu

Załogę uratowano
po bohaterskiej
walce z żywiołem
\A/ UB. ŚRODĘ na Bałtyku roz-

* ’ szalał się gwałtowny sztorm.
Kuter rybacki „Gdy-51“ zaskoczony
burzą z największym trudem podą
żał z łowiska do portu helskiego.

Na kutrze nastąpiła awaria silni
ka, którego me udało się uruchomić
Rybacy zawezwali pomocy.

Pierwsi dopłynęli do zagrożonej
jednostki rybacy kutra „Gdy-61“‘
Przerzucono stalowa linę i uszkodzc
ny kuter wzięto na hol.

Przez 5 godzin, wśród silnej wicbti
iy, śnieżycy i wysokiej 4ali — kuter
„Gdy-61“ holował kuter "’

Lecz mimo usilnych starań
obu kutrów me udało się
zagrożonej jednostki, która
dalszych
ła wody,
północny
„Gdy-51"

Załogę
Franciszek Mendyka oraz rybacy Jó
zef stypa i Jerzy Gic wzięto na po
kład kutra „Gdy-61", który szczę
śliwie d iplynąl do portu w Gdym.

Illlllilllllllilllllllllllllllllllillilllllli

uszkodzeń szybko
W odległości ok
zachód od
zatonął.
kutra w składzie:

7
Helu

„Gdy-51“.
rybaków

uratować
wskutoK
nabiera-

mil na

i kuter

szyper

W pobliżu Barbakanu znajduje się
przystanek autobusowy, jest to wzo

rowy- przystanek, gdzie krakowianie
nauczyli się już wsiadać do autobu
su ustawiając się wpierw w kolejce.
Oby ta metoda przyjęła się jeszcze
na przystankach tramwajowych.

Ekipy remontowe
Zakładów

Chemicznych
wykonały naprawy
sprzętu maszyiiouiego

w GOM I spółdzielniach
Kombinat Chemiczny w Oświęci

miu opiekuje się spółdzielniami pro
dukcyjnymi. i Gminnymi Ośrodkami
Maszynowymi. Ekipy techniczne za
kładu dokonują tam wszelkich na
praw' maszyn i narzędzi rolniczych.

Ostatnio ekipa Warsztatu Mecha
nicznego Kombinatu przebywając w

POM Jawiszowice dokonała remontu
7 silników spalinowych, 10 pługów
traktorowych i 5 mlocarni. Poza tym
wykonała 20 sztuk przegubów do sno.

powiązalek, 40 sztuk podpórek i wie
le innych części, przeprowadzając
jednocześnie remont lokomobili. In
ne ekipy wyjeżdżały czterokrotnie do
GOM w Osieku i Podolszach, gdzie
dokonały przeglądu maszyn, remon
tując 8 silników, 4 koparki, wykonu
jąc noże w kosiarkach, uchwyty do
kos, 7 siewników i 1 piec żelazny do
ogrzewania hali warsztatu.

Wszystkie remonty dzielna zało
ga wykonała w przyśpieszonym
o 8 dni terminie. Dzięki ofiarnej
pracy Wł. Niziora, Alojzego Buków
skiego. Miecz. Augustyniaka, Maria
na Sroki, Józefa Zająca, Bernarda
Kołodzieja i Kaz. Piecha przygoto
wano sprzęt maszynowy POM i
GOM do wiosennej akcji siewnej.

Czyn festiwalowy
młodych górników

D L1SKO 1000 młodych górników
przystąpiło do czynu festiwalo

wego w kopalni „Zabrze - Wschód".
Szczególnie cenne zobowiązanie pod
jął przodujący w przemyśle węglo
wym zespól kombajnowy Karola
Smoczka. Jego 7-osobuwa brygada
zobowiązała się codziennie do końca
czerwca br wydobywać 10 ton węgla
ponad plan. Równie cenne zobowią
zania pOGjęły zespoły młodzieżowe
innych 20 kopalń śląskich.

Tysiące dodatkowych ton węgla
przyniesie realizacja zobowiązań mlo
dzieży górniczej woj. stalinogrodzkie
go.

Tak np. brygada młodzieżowa z V
iddziału kopalni „Stalin", prowadzo
na przez górnika Blicharskiego, po
stanowiła dla uczczenia Festiwalu
wykonać plan półroczny na 10 dni7

przed terminem.



Co się dzieje
na granicy
syryjsko-tureckiej

Walczymy o obniżkę kosztów własnych

Cenne inicjatywy górników
z kopalni „Bierut"

nie są wykorzystywane przez dyrekcję

ZĄD turecki skoncentrował znacz
ne ilości wojska na granicy sy

ryjsko-tureckiej, a samoloty turec
kie dniem i nocą dokonują prowoka
cyjnych przelotów nad terytorium Sy
rii, swego południowego sąsiada.

Temu naciskowi typu wojskowego
towarzyszy gwałtowna antysyryjska
kampania na łamach prasy tureckiej,
towarzyszą zupełnie niedwuznaczne
pogróżki, jakie padają z ust turec
kich polityków pod adresem Syrii.
Jakże charakterystyczny dla tej kam
panii jest glos tureckiego dziennika
„Eni Sabach" stwierdzającego, że
„Turcja nie może spokojnie' patrzeć
na to, co się dzieje w sąsiadującym z

nią kraju". Jakże podobnie pisała o

Polsce w sierpniu 1939 roku prasa hi
tlerowska.

Jakie są źródła konfliktu turecko-sy
ryjskiego?

Przed 6 tygodniami zawarty został
iracko-tu recki układ wojskowy, który
w myśl amerykańskich planów utwo
rzenia agresywnego bloku na Bliskim
Wschodzie ma być zalążkiem tego blo
ku. W tym jednak sęk. że kraje arab
skie wcale się nie spieszą do udziału
w tej imprezie.

Składa się na to szereg przyczyn,
a m. in. tradycyjna niechęć Arabów
do Turcji, której rząd na zlecenie
swych waszyngtońskich mocodawców

jest główną sprężyną całej afery. Za
sadniczą przyczyną jest jednak opór
ludności krajów arabskich, jest nie
chęć niektórych kół rządzących tych
krajów do wiązania się z wojenną po
lityką USA. Odbiciem tej niechęci jest
fakt, że plany utworzenia wojennego
bloku na Bliskim Wschodzie już od

szeregu lat natrafiają na olbrzymie
trudności.

W chwili obecnej sytuacja kształtu
je się następująco: Egipt. Syria, Ara-1
bia Saudyjska i Jemen zdecydowanie nTZCZ Armie
odmownie OdnnWiPflTłałv riM nrnnnłn I

wentylacji: na skutek

przystępują do wydoby
dopiero po upływie

od chwili odstrzału.

IELE narad w kopalni „Bierut"
’ ’

poświęcono już omówieniu spra
wy zwiększenia wydajności pracy i
obniżki kosztów własnych. Jakikol
wiek wiele już w tym kierunku zro
biono, niekiedy powtarzają się te sa
me błędy, a w konsekwencji — nie
dociągnięcia, które silą rzecz, hamu
ją tok robót wydobywczych. Ciężar
tych niedociągnięć jest tym większy
im bardziej lekceważy się uwagi gór
ników, wskazujących na konieczność
zapobieżenia pewnym niedomaga
niem.

Górnik — B. Jachta zgłasza! kie
rownictwu, że na obniżenie wydoby
cia węgla na przodku oddziału VII

wpływa brak

tego, górnicy
wania węgla
dwóch godzin

Za mało uwagi poświęca się tran
sportowi podziemnemu. Brak szyn i

szyniaków sprawia, że próżne wózki
stoją w odległości 12 m od przodku.
Zmusza to górników do trzykrotnego
przerzucania urobku z miejsca na

miejsce, zanim załaduje się go na

wózki.

Nie zawsze dopisuje organizacja
pracy w zakresie dostarczania mate
riałów' bezpośrednich: nie przygoto
wano np. żelaznej obudowy i obecnie
na przestrzeni 13 m obudowuje się
chodnik oddziału VII prowizorycznie
drewnem.

Ujemnie wpływa na kształtowanie
się kosztów własnych nieracjonalna
gospodarka materiałami pomocniczy
mi. Oddział otrzymuje niekiedy drew
no dłuższe niż to jest potrzebne di

obudowy, toteż podczas robót przygo
towawczych powstaje wiele odpa
dów. Znaczne ilości drewna nie na
dają się do Wtórnego wykorzystania.

Na poziomce 290 oddziału II leżą
niezabezpieczone rury podsadzkowe.
Wprawdzie górniej' tam pracujący sa

mi wskazali na konieczność przenie
sienia rur w bezpieczniejsze miejsce
— uwagi te pozostały bez echa. W re

zultacie materiały pomocnicze zosta
ły zasypane zwałami węgla.

Wzrost wydobycia węgla
niezbyt sprawna organizacja
oddziale II, gdzie pracuje
młodzieżowa. Pisaliśmy już o tym, a

ponieważ nie otrzymaliśmy jeszcze
wyjaśnień, nie wiemy, czy przestoje
wrębówki nadal mają miejsce. Nie
wykorzystanie pracy tej maszyny wy
nika ze znacznego nagromadzenia u-

robku na przodku i nie dostarczenia
na czas próżnych wózków.

Jak długo powtarzać się będą tego
typu błędy, tak długo kopalnia „Bie
rut" nie dokona stanowczego przeło
mu w dziedzmie systematycznego ob
niżania kosztów własnych i wykony
wania planów produkcyjnych.

Korespondenci:
J. Lizończyk
H. Kądziołka

hamuje
pracy w i
brygada

Oświadczenie
Eisenhowera
na temat konferencji
czterech mocarstw
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Akademia
z okazji luyziuolenia
Węgier

odmownie odpowiedziały na propozy
cje przyłączenia się do paktu Iracko-

tureckiego, a nawet postanowiły za
wrzeć między sobą pakt bezpieczeń
stwa zbiorowego krajów arabskich,
pomyślany jako przeciwwaga iracko-

tureckiego układu wojskowego.
Rzecz jasna, że tego rodzaju posta

wa krajów arabskich nie przypada do
smaku amerykańskim imperialistom,
którzy, Jak to wynika z doniesień pra
sowych, polecili rządowi tureckiemu
użyć wszelkich sposobów, by jednak
„nakłonić" kraje arabskie do udziału
w pakcie iracko-tureckim. Na pierw
szy ogień poszła Syria, Tym bardziej,
że nie od dziś i nie od wczoraj Tur
cja łakomym okiem patrzy na niektó
re okręgi Syrii, Grożąc inwazją, gro
żąc rozbiorem Syrii pomiędzy Turcję
i Irak rząd turecki liczy na złamanie
oporu Syrii, co z kolei ułatwiłoby
złamanie oporu innych krajów arab
skich.

Niesposób przewidzieć jak rozwi
nie się sytuacja i jakie będą dalsze
koleje wciąż zaogniającego się kon
fliktu. Jedno jest niewątpliwe: bru
talne poczynania rządu tureckiego, za

którym stoją amerykańscy imperialiś
ci wywołują powszechne oburzenie w

krajach arabskich, co nie sprzyja rea

lizacji amerykańskich planów wojen
nych na tej części kuli ziemskiej.

Radziecką
4 kwietnia br. naród węgierski ob

chodzi 10 rocznicę wyzwolenia swojej
ojczyzny przez Armię Radziecką.

Z tej okazji Węgierski Instytut Kul
tury w Krakowie łącznie z

narodowym Klubeni Prasy
uroczystą akademię.

Sala Klubu wypełniona
szczelnie publicznością.

Po zagajeniu kierownika Klubu T.
Teislera zabrał głos dyrektor Insty
tutu mgr M. Wewiórski. który omó
wił osiągnięcia Węgierskiej Republi
ki Ludowej w okresie 10-lecia, pod
kreślając m. m.

przebudowę rolnictwa i
tury. Zwrócił też uwagę
wą politykę zagraniczną
Republiki Ludowej.

Z kolei artysta Starego
nisław Cudzich recytował wiersze po
etów węgierskich. Taszlo Beniamina
i Zoltana Keszthely, po czym wyświe
tlony został film produkcji węgier
skiej o Wiośnie Ludów w 1848 r.

„Wzburzyło się morze". (b)

Między-
urządził

została

rozwój przemysłu,
rozkwit kul-

; na pokojo-
Węgierskiej

Teatru Bro-

pt.

Układy paryskie
w senacie USA

NOWY JORK,
[) N1A 31 marca senacka komisja

spraw zagranicznych zakończy
ła rozpatrywanie układów paryskich.
Komisja wypowiedziała się 13 gło
sami przeciwko jednemu za ratyfi
kacją układów.

Przeciwko ratyfikacji głosował se

nator William Langer (partia repu
blikańska).

Rekiny**
Aleksandra Olszakowskiego
w Teatrze Kolejarza

W Teatrze Kolejarza przy ul. Bochen

sikiej 7, który cieszy się dużą popu
larnością krakowskiej publiczności
zobaczymy nową sztukę.

Już bowiem 5 bm. we wtorek o

godz. 19 wystawiona zostanie prapre
miera sztuki Aleksandra Olszakow-

skiego pt. „Rekiny".

Pśst, wyłaź!

BUŁGARIA

Ł.

Żeichnung
Karandasch

paryskie
w karykaturze

NOWY JORK

JAK donosi z Waszyngtonu agen
cja United Press, prezydent Ei

senhower, odpowiadając na końferen

cji prasowej na pytania dziennika
rzy, ponownie podkreślił gotowość
wzięcia udziału w konferencji czte
rech mocarstw. Podkreślił on jednak,
iż uważa, że propozycja premiera
Churchilla, aby zwołać taką konfe
rencję bez ustalenia porządku dzień
nego jest wielce niebezpieczna.

Prezydent Eisenhower oświad
czył, że Stany Zjednoczone gotowe
są spotkać się na każdej bazie ze

Związkiem Radzieckim i innymi
mocarstwami, jeśli spotkanie takie
nie Odbędzie się w warunkach mo

gących wywołać wrażenie, iż Ame

rykanie rezygnują że swych zasad.

Prezydent dał wyraz zadowoleniu
powodu ratyfikacji układów pary-

skich przez parlamenty Wioch i Frań

RECENZJE A RECENZJE

IEMAL każdego tygodnia uka
L-' zuje się ostatnio w witrynach
księgarń londyńskich jakaś „no
wość". Jedna goni drugą- po wspo
mniehiach hitlerowskiego pupilka,
generała lotnictwa Hallanda vt

„Pierwszy i ostatni", w którym ten

pirat powietrzny z lubością opisuje
swo/e wyczyny w czasie wojny, uka

zaly się pamiętniki drugiego „asa"
— Hansa Ulricha Rudela pt. „Pilot
bombowca". Książka opatrzona jes'
opaską
zwraca

kiego i

Obok
górskie

z aforyzmem: ,,Świat znów
oczy na żołnierza niemiec-

jego dynamiczną siłę".
tych dwóch — witryny kstę
w Londynie upiększyła osia

tnto produkcja Heima Knocke pt
„Byłem pilotem Fuehrera", miesza
nina pruskiego samochwalstwa ze

służalczym uwielbieniem dla „ge
nialnego pasażera".

Wspomniane książki ukazują się
w dużych nakładach i są, jak na

stosunki wydawnicze angielskie, sio
sunkowo tanie, zaś obfite i natyclt
miastowe recenzje w reakcyjnej pra
sle angielskiej wychwalają ich auto

rów, jako ludzi wręcz niezwykłych
jeśli chodzi o odwagę, dzielność itp
Lakieruje się zbrodniarzy wojen
nych na rycerzy bez skazy, na /a
kichś antycznych' herosów, pusz
czając całkowicie w niepamięć ta
kie np. szczególiki, że ów Rude1
brał osobisty udział w bestialskim
bombardowaniu Coaentry (do czego
przyznaje się z całym samochwal
czym cynizmem), a Halland był sze

jem specjalnego dywizjonu bom
bowców. który miał za zadanie
zniszczenie doków londyńskich i z i
danie to z powodzeniem wykony
wał.

Jak widać, angielscy adwokaci re

militaryzacji hitlerowców krząta/ą
się co sil i nie żałują atramentu i
trudu, by przekonać społeczeństwo
angielskie, iż takie „asy" z tak bo
gatym doświadczeniem byłyby cen

nym nabytkiem dla „obrońców kul
tury zachodniej" w szeregach
NATO

Robola recenzencka niełatwa, b~
— /ak pisze „Daily Herald" — za

każdym razem, gdy w witrynie kstę
górskiej ukaże się podobna „no
wość" — okoliczne mury pokrywa
coraz gęściejsza lawina napisów
„Precz z odbudową Wehrmachtu".
„Nie dawać zbrodniarzom broni dr.
ręki..." itp.

Tak lapidarnie recenzuje owe

książki o żołnierzu niemieckim i je
go dynamicznej sile społeczeństwo
angielskie, (t)

amerykańskie
porwały
do Berlina zach.

ucznia szkoły
radzieckiej

MOSKWA

T AK podaje agencja TASS, 18 mar

J ca zaginął w Berlinie wschodnim
16-letni uczeń szkoły radzieckiej w

Berlinie, Walery Łysików. Po 5
dniach od chwili zniknięcia chłopca,
komendant amerykańskiego sektora

I w Berlinie zachodnim zakomuniko
wał władzom radzieckim, że W. Łysi

i kow jakoby zwrócił się do władz a-

merykańskich z prośbą o udzielenie
mu „azylu politycznego".

Na żądanie Wysakiego Komisarza
ZSRR w Niemczech G. M. Puszki
na, aby chłopca zwrócono rodzi
com, władze amerykańskie odpowie
działy odmownie i usiłowały przed
stawić bezprawne zatrzymanie Ły-
sikowa w sektorze amerykańskim

jako „dobrowolne" przejście chłop
ca do Berlina zachodniego.

DJ A żądanie władz radzieckich od
1 '

było się w Berlinie zachodnim wi
dzenie rodziców Łysikowa z synem.
Podczas widzenia obecni byli przed
stawiciele amerykańskich władz woj
skowych. Urzędnik amerykański od
czytał przy tym napisaną rzekomo
przez Walerego Łysikowa prośbę o

„azyl" i zażądał, aby nastraszony
przez Amerykanów chłopiec potwier
dził przy rodzicach tę „prośbę". Uhlo
piec stanowczo odmówił I oświadczył,
że pragnie powrócić do domu. Wła
dze amerykańskie jednakże nie zwró
ciły Walerego Łysikowa jego rodzi
com.

30 marca Wysoki Komisarz
w Niemczech G. M. Puszkin wysto
sował do Wysokiego Komisarza USA
w Niemczech B. Conanta list, w któ
rym stwierdza, że władze amerykań
skie wyraźnie zastosowały przymus
wobec Walerego Łysikowa, pragnąc
oderwać nieletniego ucznia od rodzi
ny i ojczyzny.

„Beż względu na wysiłki władz
amerykańskich — głosi list — nie
uda się im ukryć przed opinią pu
bliczną faktu, że w danym wypad
ku chodzi faktycznie o porwanie
nieletniego chłopca radzieckiego".
Wysoki Komisarz ZSRR w Niem

czech zażądał ponownie natychmia
stowego wydania rodzicom uprowa
dzonego syna.

na śmiecie
przez nich dotychczas związku zawo

dowego dokerów, którego kierownic*
two w tym celu podjęło strajk,

ZSRR

Rozłam wśród sekt
tu Wietnamie płd.
Amerykanie zmusili
kaódaistóiu

do poddania się
IX go Dinh Diemowi

PARYŻ,
1 AK już podawaliśmy, w nocy z

J 29 na 30 marca doszło w Satgo-
nie do walk ulicznych między woj
skami premiera Ngo Dinh Diema a

siłami zbrojnymi koalicji trzech
sekt religijnych — Kao-Dai, Hoa-
Hao i Binh-Xuyen. Przywódcy tych
sekt domagaii Się dymisji Ngo Dinh
Diema lub co najmniej rekonstrukcji
rządu. Oddziały tych sekt zajęły
wszystkie drogi prowadzące do Sai-
gonu, a podczas walk w Saigonie
zdobyły szereg punktów strategicz
nych. W toku walk 25 osób zostało
zabitych a przeszło 100 — rannych.

Według ostatnich doniesień, zwo
lennikom Ngo Dinh Diema i .stoją
cemu za ich plecami przedstawicie
lowi USA gen. Collinsowi udało się
spowodować rozłam wśród przywod
ców sekt religijnych. W czwartek
rano podpisane zostało w Saigonie
porozumienie, na mocy którego przy
wódca religijny Kao-Dai Pham
Cong Tac podporządkował się pre
mierowi Ngo Dinh Diemowi i oddal
do jego dyspozycji swe wojska w si
le około 25 tys. ludzi

Pozostałe dwie sekty — Hoa-Hao
i Binh-Xuyen zapowiedziały, że de
cyzja kaodaistów nie wpłynie na

zmianę ich stanowiska.

Komentując ostatnie wydarzenia
w Wietnamie południowym, dzien
nik „Monde" stwierdza: „Nie ule
ga wątpliwości, ze poparcie udzie
lane premierowi Ngo Dinh Diemo
wi przez Stany Zjednoczone, wpły
nęło na decyzję kaodaistów".

* 30 marca przybył do Nowego Jor
ku na pokładzie statku „Queen Ma
ry" ambasador Polskiej Rzeczypospo
litej Ludowej w Stanach Zjednoczo
nych, Romuald Spasowski.

* W dniu 31 marca rozpoczęły się
w Anglii i Walii wybory do rad sa
morządowych 62 hrabstw. Wybory IC
będą trwały do przyszłej środy. Wy
brana będzie m. in. rada samorządo
wa okręgu londyńskiego, licząca 162
członków, w której większość mają
obecnie la' ourzyści.

* Na zaproszenie Ministerstwa Kul
tury ZSRR przybyła do Moskwy zna

na pianistka francuska, wybitna
przedstawicielka kultury muzycznej
Francji — Marguerite Long oraz pre
zes Towarzystwa Muzycznego im.
.1. Thibaud i Marguerite Long — pro
fesor Armand de Gontaud Biron.

Goście pragną zapoznać się z ży
ciem teatralnym i muzycznym Zwią
zku Radzieckiego.

* Z Turcji wyjechała do Pakista
nu misja wojskowa. Zadaniem tej mi

sji jest opracowanie szczegółów no
wego układu wojskowego między obu
krajami. Układ turecko-pakistański
będzie połączony z paktem turecko-
irackim.

* Dnia 31 marca rozpoczął się we

Włoszech dwudniowy strajk 60 ty
sięcy nauczycieli szkół średnich. Do
magają się om poprawy warunków
bytu.

* W kopalniach węgla Zagłębia
Ruhry odbyły się wybory do rad za
kładowych. W wyborach tych wzięło
udział 355 tysięcy górników,

W większości kopalń glosowano na

jednolitą listę kandydatów partii so-

cjaldemokra'vcznej (SPD), partii ko
munistycznej i bezpartyjnycn.

* Na zaproszenie „Socjalistyczne
go Towarzystwa Medycznego" do Lon
dynu przybyła delegacja kobiet ja
pońskich.

Kobiety japońskie przybyły do Wiel
kiej Brytanii, aby zapoznać społeczeń
stwo angielskie z potwornymi skut
kami wybuchów bomb atomowych,
zrzuconych w roku 1945 tia Hiroszi-

‘

mę i Nagasaki, oraz skutkami amery
kańskich doświadczeń z bombą wo
dorową na wyspacn Oceanu Spokoj
nego.

* Dnia 30 ub. m . zakończyły się roz

mowy prowadzone przez premiera
Wioch Scelbę 1 ministra spraw zagra
nicznych Martino z członkami rządu
amerykańskiego w Waszyngtonie.

Komunikat wydany w wyniku tych
rozmów nie zawiera bliższych szcze
gółów 1 ogranicza się jedynie do
stwierdzenia, że „ministrowie włoscy
i członkowie rządu amerykańskiego
omówili różne aspekty sytuacji mię
dzynarodowej".

* Dnia 30 ub. m . rozpoczęła się w

Zgromadzeniu Narodowym debata
nad rządowym projektem ustawy w

Sprawie „stanu wyjątkowego w A. -

gerze". Francuska Powszechna Kon
federacja Pracy (CGT) ogłosiła odez
wę, w której potępiła rządowy pro
jekt. ustawy w sprawie stanu wyjąt
kowego w Algerze.

* Dokerzy Liverpooju, Birkenheal
i Manchesteru, którzy strajkowali od
28 marca, przystąpili w oiąiek do
pracy. Przeds'ębiorcy zobowiązali się
wciągnąć na listę pracowników
wszystkich. członków nie uznawanego

i

w kraju
A W ostatnim dniu marca spuszcza

ny został na wodę w Stoczni Szcze
cińskiej kadłub dziesiątego rudowę-
glowca. Został on zbudowany w trzy
krotnie krótszym czasie, niż pierwszy
tego typu w Szczecinie.

A W nowobudującej się przędzalni
średnioprzędnej w Łodzi rozpoczęła
próbną pracę nowa, automatyczna
przewijarka krzyżowo-stożkowa. Jest
to prototyp wybudowany całkowicie
w kraju.

A Państwowe Gospodarstwa Rolne
na Dolnym Śląsku przystąpiły już do
siewów wiosennych. Jako pierwsze o

rozpoczęciu siewów zameldowało go
spodarstwo Dębnica pod Miliczem.

A O wykonaniu zadań planowych
I kwartału br. zameldowały w dniu
30 marca br. załogi zakładów podle
głych Centralnemu Zarządowi Prze
mysłu Kwasu Siarkowego.

Zakłady te. które w ub. roku miały
poważne trudności w realizowaniu pla
nów produkcyjnych, w tym roku prze
łamały je m. in. dzięki lepszemu wy
korzystaniu maszyn i rozwojowi
współzawodnictwa pracy wśród zało
gi-

PRZEGLĄD PRASY

KOMU TO MA SŁUŻYĆ

Niezwykle istotną sprawę w arty
kule Henryka Korotyńskiego porusza

ZYCIE WABSZAWY
Autor artykułu stwierdza że, to

cząca się w. naszym kraju dyskusja
nad treścią ideowo-polityczhą III Ple
num KC PZPR zaczyna dawać już
konkretne rezultaty.

Zaczęło się szybsze I energiczniej
sze ulepszanie metod pracy w licz
nych instancjach i organizacjach par
tyjnych, które przedyskutowały i
przemyślały wskazania III Plenum,
odpowiedziały nań serdecznym odze
wem i zaczęły wcielać w życie. Wi
dać. jak nowe treści torują sobie dro
gę w różnych organach władzy pań
stwowej, w radaph narodowych, w

sądownictwie, w takich organizacjach
masowych jak ZMP i związki zawo
dowe.

Trudniejsze się staje życie dla róż
nych kacyków, dla tych, co sami
wszystko wiedzą lepiej i nie zwykli
pracować kolegialnie, pytać się o

zdanie innych. Łatwiej jest natomiast
występować z inicjatywą i z krytyką,
przeciwstawiać się nieprawości czy
krzywdzie, marnotrawstwu czy bała
ganowi — aby lepiej szła w Polsce
robota.

Nie wszędzie jednak dyskusja nad
lepszymi metodami pracy wiąże się z

konkretnymi celami, którym mają
przecież tę lepsze, skuteczniejsze me

tody służyć. Zapomina się często, że
budownictwo gospodarcze powinno
być w centrum naszej uwagi, bo to

jest fundament w walce o socjalizm,
o siły ojczyzny, o dobrobyt każdego
z nas.

Z sądu
UKARANI ZA KRADZIEŻ MIENIA

PUBLICZNEGO

Bundestag
odrzucił rezolucje
deputowanych
socjaldemokratów
w sprawie Saary

BERLIN,
J AK donoszą z Bonn, dnia 31
J ub. m. Bundestag odrzucił dwie re

zolucje wniesione przez deputowa
nych z ramienia partii socjaldemo
kratycznej.

W pierwszej rezolucji wnioskodaw

cy proponowali odroczenie ratyli-
kacji układu w sprawie Saary „d:i
momentu, kiedy nowe rokowania d<>

prowadzą do usunięcia rozbieżności,
między krajami — sygnatariuszami
tego układu".

Druga rezolucja domagała się ou

rządu boriskiego, aby się wypowie
dział, cży francusko - saarska umo
wa gospodarcza z 21 marca br. da

łię pogodzić ze statutem Saary, ^,.

W dniach 15—18 marca br. toczyła
się przed Sądem Powiatowym dla m.

Krakowa rozprawa przeciwko b. dy
rektorowi Zakładów Wytwórczych
Podzespołów Telekomunikacyjnych

w Krakowie Franciszkowi Nagwizdzie
p. o. głównego inżyniera, Kazimierzo
wi Raabowi i kierownikowi sekcji
modelowej tych zakładów Bolesławo
wi Pucheiakowi, oskarżonym o popeł
nianie nadużyć na szkodę gospodar
ki narodowej.

Przewód sądowy ustalił, że w okre
sie od początku 1953 r. oskarżony Na-
gwizda w porozumieniu ze swymi
wspólnikami przywłaszczał mienie
społeczne i łamiąc obowiązujące prze
pisy zezwalał na wykorzystanie ma
teriałów, maszyn i energii zakładu
dla produkowania różnych detali me
talowych, które następnie sprzedawa
ne były prywatnemu właścicielowi
warsztatu ślusarskiego.

„Wspólnicy" dzielili się uzyskanymi
z tego sumami. Oskarżony Raab u-

możliwiał wykonywanie tych prac i
przyjmował ża to wynagrodzenie od
Puchelaka i innych osób.

Puchelak obietnicami łapówek na
kłaniał Nagwizdę i Raaba do doko
nywania nieuczciwych postępków i
przekraczania obowiązków służbo
wych.

Machinacje oskarżonych doprowa
dziły do tego, że plany produkcyjne
w zakładzie, nie były wykonywane,
a ściśle reglamentowany materiał
przeznaczany był na nielegalną pro
dukcję.

Czujność robotników ZWPT prze
szkodziła dalszemu uprawianiu niec
nego procederu. Robotnicy zakładu’
od dłuższego czasu obserwowali zło
dziejstwa i zgłosili władzom winowaj
ców. Sprawcy nadużyć zostali aresz
towani.

Szkodników gospodarczych spotka
ła zasłużona kara: Osk. Nagwizda ska
zany został na 1 lata więzienia, Raab
na 2 lata, Puchelak na 8 miesięcy.

llllllllllllllillliillllilllHiiilllliilllil

Podjęte teraz ze zwiększoną ener
gią ulepszanie metod naszej pracy

państwowej 1 społecznej — stwierdzą
autor artykułu — nierozłącznie
jest związane z codziennymi Zada
niami, które ma do wykonania każ
da fabryka i szkoła, PGR i placówka
naukowo-badawcza, ministerstwo i ra

da narodowa — w sumie całe pań
stwo ludowe. Gdy się o tym zapomi
na, gdy się nie wiąże spraw politycz
no-ideowych z gospodarczymi — wte
dy mamy do czynienia z dyskusją
dla dyskusji, a nie o to przecież cho
dzi.

W konkluzji swoich rozważań Hen
ryk Korotyński pisze:

Rok bieżący jest rokiem trudnym.
Damy sobie z nim radę niechybnie,
ale pod tym niezbędnym warunkiem:
że zwiększona samodzielność, inicja
tywa i aktywność milionów obywa
teli, ich wzmożone poczucie współ
odpowiedzialności za swój warsztat

pracy służyć będą konkretnym zada
niom, przede wszystkim — gospodar
czym. Dla wspólnego dobra ludzi
pracy i państwa.

Książka
- Twój przyjaciel

Pijak-iriorderca
skazany
na karę śmierci
Q ĄD Wojewódzki w Opolu, na se

sji wyjazdowej w Raciborzu, ska
zał na karę śmierci Alfreda Mierę, nó
torycznego pijaka i awanturnika, któ
ry w stanie nietrzeźwym sprowoko
wał awanturę i zamordował Francisz
ka Dudka.

Rozprawa wykazała, że w noc śyl
weśtrową 1955 r. Miera znalazł się na

zabawie w Szymocicaęh, gdzie prze
szkadzał tańczącym i usiłował wywo
lać awanturę. Perswazje i upomnie
nia uczestników zabawy nie odnio
sły skutku. Miera sprowokował na
stępnie sprzeczkę z Franciszkiem Dud
kiern, po czym pchnął go kilkakrot
nie nożem w szyję. Ciosy były śmier
telne.

W sentencji wyroku Sąd podkre
ślił, iż nie znalazł żadnych okoliczno

ści łagodzących, gdyż Miera mimo

szeregu uprzednich upomnień i kar
nie tylko nie okazywał poprawy, ale

odwrotnie — coraz częściej się awan

turowal, aż popełnił zbrodnię,



MieszkańcyTamwa Już og.7 rano

nie maja wody
zbo pozbawiają ich jej Zakłady w Świerczkowie
które do celów przemysłowych
używają wodę pitną

Ć MIESZNY to widok: po ulicach Tarnowa spacerują przechodnie z bu-

telkami czystej wody pod pachą... Niosą wodę np. do dentysty, gdzie
jej brakuje do płukania ust po żabie gu. Ale każdemu odejdzie ochota do
śmiechu, gdy zobaczy w Miejskim S zpitalu chorych, zwlekających się
1 łóżek przed świtem, aby tylko zdążyć się umyć.

Nowinki naukowe
ANGLIA ZAPADA SIĘ W MORZE...

IEDAWNO opublikowano mapę
* ’ uwidoczniającą zapadanie się
wysp brytyjskich w morze. Mapa zo
stała sporządzona na podstawie ob
serwacji prowadzonych w 10 punk
tach przez kilkadziesiąt lat. Obserwa
cje stwierdziły, że Anglia jakby
przechyla się: zapada się od strony
południowo - wschodniej a podnosi
od strony północno - zachodniej.
Rucb ten jest niezmiernie powolny,
gdyż wynosi zaledwie 4 milimetry w

ciągu roku, czyli 40 cm w ciągu wie
ku.

Jeśli się uwzględni, że poziom ocea

nów według ocen z pobrzeża Atlan
tyku podnosi się o jeden milimetr
na rok, to opadanie brzegów Anglii
odbywa się właściwie z szybkością
pól metra ua 100 lal. Nawet te drób
ne przesunięcia nie są bez znacze
nia; już obecnie obserwuje się wy
raźne spłycenie portów szkockich, a

uczeni angielscy przypuszczają, że u

brzegów południowo - wschodnich
Anglii zwiększają się rozmiary po
wodzi, dochodząc w latach 1928, 1933

1 1953 do nie znanych nigdy przed
tern katastrof.

JESZCZE JEDNA
j/' TAJEMNICA WENUS

C ĄSIADUJĄCA z Ziemią Wenus

posiada jeszcze wiele tajemnic,
mimo swej bliskości. Do dziś mimo
stosowania najrozmaitszych sposo
bów nie udaje się zobaczyć jej po
wierzchni i stwierdzić, z jaką szybko
ścią obraca się dokoła własnej osi.
Ograniczamy się tylko do przypusz
czeń.

Przez gęstą atmosferę Wenus nie
udało się przebić nawet dobrze prze
nikającym przez mgły i dymy promie
nioiu czerwonym. Ostatnio dokona
no zdjęć planety w promieniach
ultrafioikowyeh, które nie tylko
nic nie wyjaśniły, lecz dały nową za
gadkę: oto na zdjęciu Wenus w fazie
sierpa ukazały się ciemne poprzecz
ne pasy. Czym one są — na razie
nie wiadomo. Być może, że w gór
nych warstwach atmosfery Wenus
unoszą się pasma jakichś substancji
pochłaniających promieniowania ul-
Irafiołkowe.

Z innych osiągnięć w badaniach tej
tajemniczej planety należy zanoto
wać stwierdzenie w jej atmosferze
wielkich ilości dwutlenku węgla oraz

azot", znacznie większe niż w naszej
atmosferze. Badania astronoma ra
dzieckiego Parszina w obserwatorium
w Taszkencie prowadzą do wniosku,
że odbijające światło cząsteczki w

atmosferze Wenus są dość duże, a

więe muszą być kroplami, kryształa
mi lub dużymi pyłkami.

Go wpływa
na orientację gołębi

pocztowych
CAŁKOWITE zaćmienie Słoń

ca, oglądane 30 czerwca ub. ro
ku w Suwałkach 1 okolicy, nie
rozwiązało, wbrew oczekiwa
niom, zagadki lotu gołębi pocz
towych.

Dotychczas przypuszczano, że

na orientację tych ptaków wpły
wa pole magnetyczne Ziemi. In
ni znów dowodzili, że działają
tu krótkie fale radiowe wysyła
ne przez Słońce. Ponieważ zać
mienie zakłóca oba te czynniki,
nasuwał się wniosek, iż zaskoczo

■ne tym zjawiskiem gołębie pocz
towe stracą orientację 1 nie od
najdą drogi do gołębników.

W PRZEDDZIEŃ zaćmienia do
wsi Dąbrówka pod Suwałkami

zawitała ekipa przyrodników poi
skich, którzy przywieźli w klat
kach 64 gołębie wypożyczone z

najlepszych hodowli Śląska i
Poznania. Podzielono je na czte
ry grupy, a w każdej z nich

znalazły się ptaki pochodzące z

różnych hodowli.
Pierwszą grupę gołębi wypusz

czono o świcie 30 czerwca, dru
gą o godzinie 12.46, gdy Księżyc
zaczął się nasuwać na tarczę sio

neczną. Grupa trzecia, najważ
niejsza, wzbiła się w powietrze
w chwili zapadnięcia całkowite
go mroku, a w pół godziny póź
niej odleciała czwarta grupa go
lę bi.

I oto prawie wszystkie ptaki
wróciły do gołębników. Nie
obeszło się oczywiście bez strat,
były to jednak straty zwykle,
równomiernie obejmujące czte
ry grupy.

Wniosek: ani pole magnetycz
ne Ziemi ani promieniowanie
słoneczne nie wpływają na orien

tację gołębi pocztowych. Zagad
ka pozostała nadal zagadką,

A OBSŁUGA szpitalna odpowie-
** dzialna za porządek i czystość

w salach, z prawdziwą rozpaczą pa
trzy na rozprzestrzeniający się brud
i niechlujstwo. Mimo dobrej woli,
personel szpitala nie potrafi temu

zapobiec, ponieważ brakuje wody.
Sytuację można by jedynie opano

wać przez instalację posiadanych hy
droforów. Obecnie trwają zgoła ab
surdalne w tak tragicznym położe
niu spory, a mianowicie: gdzie dołą
czyć urządzenia — do sieci czy do
studni? W tej sprzeczce władz miej
skich z dyrekcją szpitala powinien
wziąć górę rozsądek, dla dobra pa
cjentów szpitala.

FATALNA GODZINA SIÓDMA

Q PRAWA zaopatrzenia mieszkań-
ców Tarnowa w dostateczną

ilość wody stanowi nie lada problem.
Słaby dopływ szczególnie dotkliwie
odczuwają mieszkańcy wyżej położo
nych dzielnic i budynków, jak na

przykład Szpitala Miejskiego.
Podobnie przedstawia się dopływ

wody do wyższych budynków. Gdy
na parterze woda jest bez mała przez
cały dzień, na wyższych piętrach albo
w ogóle jej nie ma, albo kapie z kur
ka pojedynczymi kroplami. Toteż lo
katorzy wyższych pięter muszą —

tak samo jak w szpitalu — wstawać
na długo przed świtem, by się
i zaczerpnąć zapas wody
dzień.

umyć
całyna

7
W

rano,
kra-

Punktualnie o godzinie
wody zaczyna brakować,
nach słychać charakterystyczny
syk, który oznacza brak dopływu
na długie godziny, Kto nie zdążył
napełnić kilku wiader lub naczyń,
ten pozostaje bez wody do wieczo
ra. Chyba, że w pobliżu znajduje
się studnia.

Niestety, Tarnów jest dużym mia
stem o własnej sieci wodociągowej,
a niezastąpione w takich razach
studnie są na dalekich przedmie
ściach.

A W ŚWIERCZKOWIE — POTOP

IZ A2DE dziecko w Tarnowie wie,
“że woda, uciekająca z kranów w

mieszkaniach, chyżo plyn e rurocią
gami do pobliskich Zakładów Prze
mysłu Azotowego w Świerczkowie.
Czerpią one z sieci wodociągowej
44 proc, całej ilości wody, rzekomo
na cele socjalne. Ilość ta, obejmują
ca tysiące metrów sześciennych, jest
podobno zużywana w domach miesz
kalnych, stołówkach, umywalniach, z

wyjątkiem urządzeń przemysłowych.
Doprawdy, trudno w to uwierzyć.

Sk ,ro posiadający 40 tys. mieszkań
ców Tarnów zużywa 56 proc, wody,
to jakim sposobem pięć razy mniej
szy Swierczków może zużyć 44 proc,
wody wyłącznie na cele socjalne?
Gdyby to było możliwe, sytuacja w

tej miejscowości musiałaby przypo
minać biblijny potop.

Cóż więc u licha dzieje się z wodą?
Przecież mieszkańcy osiedla nie ką
pią się całymi dniami, ani nie hodują
wielorybów. Nikt nie ma wątpliwo
ści, że Zaslady Przemysłu Azotowe
go czerpią wodę pitną do produkcji
przemysłowej. W ten sposób pozba
wiają jej mieszkańców Tarnowa, a

równocześnie podwyższają koszty
produkcji, gdyż woda z sieci miej
skiej jest znacznie droższa od prze
mysłowej.

Ładnie musi przy takiej gospodar-

Pięćsetne dzśsto
naukowe

wydało PWM
T T KA.ZALA się pięćsetna książka

wydana przez Państwowe Wy
dawnictwo Naukowe. Jubileuszową
pozycją jest praca znakomitego uczo

nego Rafała Taubeuschlaga pi-
„Rzymskie prawo prywatne na tle
praw antycznych". Świetny znawca

prawa antycznego i papirusolog'1,
prof. R . Taubenschlag, w tym sa
mym czasie ukończy! 50 lat pracy
naukowej, którą pozyskał czołowe
miejsce w nauce światowej.

O rozwoju PWN świadczy zapla
nowanie 376 książek naukowych, któ
re ukażą się w roku bieżącym. Naj
więcej pozycji poświęconych jest ma

tematyce, chemii, fizyce, naukom bio
logicznym, naukom o ziemi i tech
nicznym. W najbliższym już czasie
ukażą się m. in. praca zbiorowa
„Reformacja w Polsce", E. Trepki o

Jakubie Natansonie, B. Minca drugi
tom „Planowanie gospodarki naro
dowej", saereg dzieł matematycz
nych — W. Sierpińskiego, S. Mazur
kiewicza, Z. Somińskiego, S. Węgrzy
na, „Elektryczność i budowa mate
rii" — A. Piekary, „Mechanika bu
dowli" '.V. Wierzbickiego, „Konstruk
cje wstępnie sprężone" — W . Olsza
ka.

Spis mających się wkrótce uka
zać dzieł posiadają m. in. księga,-
r.ie: w Warszawie przy Krak. Przed
mieściu 7, w Krakowie — Podwale
6. w Poznaniu — 27 Grudnia 23.

W księgarniach tych zapowiedzia
ne wydawnictwa można zamawiać
przed ich ukazaniem się,

ce wyglądać obniżka kosztów włas
nych...

KIEDY BĘDZIE WODA?
P RODUKCJA przemysłowa jest

sprawą ważną, tym bardziej, że
chodzi o nawozy sztuczne, potrzebne
naszej wsi. Nikt temu nie zaprzecza,
ale z drugiej strony nie wolno pozba
wiać wody dużego miasta. Wpraw
dzie wkrótce rozpocznie się budowa
nowego, wielkiego ujęcia wody na

Dunajcu, ale pełną eksploatację ca
łego tego zespołu urządzeń przewi
dziano dopiero na r. 1960.

Bądźmy optymistami i przyjmijmy,
że zakończenie pierwszego etapu bu
dowy w 1958 r. przyniesie miastu
dostateczną ilość wody na potrzeby

mieszkańców. Ale od tego terminu
dzielą nas pełne 3 lata, a sytuacja
już dzisiaj staje się krytyczna.

Mieszkańcy Tarnowa oczekują do
raźnej poprawy w zaopatrzeniu w

wodę. Leży to wyłącznie w możli
wościach Zakładów Przemysłu Azo
towego w Świerczkowie. Od kilku
lat noszą się one z zamiarem bu
dowy nowego ujęcia przemysłowe
go na Dunajcu. Kredyty na ten cel
otrzymały, ale do tej pory nie wi
dać żadnych efektów. Podobno bu
duje się również w obrębie kombi
natu urządzenia filtracyjne, celem
oczyszczania wody z posiadanego
ujęcia. Gdyby urządzenia te zostały
oddane do użytku, Zakłady nie po
trzebowałyby czerpać z sieci miej
skiej tej wody, która jest przezna
czona na potrzeby socjalne. W ten

sposób sytuacja w Tarnowie ule
głaby znacznej poprawie.

DRUGI środek, zmierzający do
zwiększenia ilości wody dla mie

szkańców miasta, to racjonalna go
spodarka i oszczędność. Dochodzą
nas głosy, że załoga częstokroć nie
potrzebnie marnuje wodę, podczas
gdy w sąsiednim Tarnowie liczy się
ją na szklanki. Kierownictwo Zakła
dów Przemysłu Azotowego musi
wpoić robotnikom przekonanie, że

każdy metr zmarnowanej wody, to
taki sam jej ubytek dla mieszkańców
Tarnowa, (woj.)

Pracownicy ZUI w Zakopanem
zasłużyli na uznanie

Prądownicy Ekspozytury ZUT
w Zakopanem dzięki dużemu wysił
kowi fizycznemu i wielkiemu odda
niu się sprawom swojej jednostki u-

chronili od zniszczenia swój samo
chód ciężarowy, który na skutek złe
go remontu uległ awarii, a następnie
zasypaniu przez śnieg na trasie Za
kopane — Morskie Oko. Mimo szcze
gólnie trudnych warunków atmosfe
rycznych. dzięki wielkiemu poświę
ceniu

_ wydobyto samochód spod
śniegu i przv pomocy pracowników
schroniska „Morskie Oko" przyholo
wano go do Wodogrzmotów Mickie
wicza, a następnie przy pomocy sa
mochodu do Zakopanego. Dzielnym
ratownikom mienia społecznego nale
żą się wyrazy najwyższego uznania.

Kierownictiua niektórych
zespołom artystycznych

chciały uczynić imprezę dochodową
z eliminacji powiatowych w Myślenicach
ELIMINACJE powiatowe amatorskich zespołów artystycznych w My

ślenicach dobiegły końca. Przez osiem dni wypełniała się po brzegi
sala miejscowego kina. Mieszkańcy Myślenic, którzy tak niewieie mają
okazji do oglądania imprez artystycznych, chętnie spieszyli na przegiąć,
zespołów amatorskich.

W OSTATNIM dniu, eliminacje
odbyły się w Sułkowicach,

gdzie miejscowa ludność przyjęła je
bardzo życzliwie. Z jednoaktówką
Fredry pt. „Gwałtu co się dzieje"
wystąpił zespół dramatyczny Metalo
wej Spółdzielni Pracy „Kuźnia", a

zespół dramatyczny koła sportowego
„Start" przy Rzemieślniczej Spół
dzielni ‘Szewskiej w Dobczycach wy
stawił „Takie czasy" Jurandota.

W eliminacjach powiatowych w

Myślenicach wystąpiły „stare" zespo
ły regionalne pieśni i tańca z Sidzi
ny i Rudnika, które zdobyły już nie

jeden
letniej
ujrzeli
młode
wej i

stąpiły
zentując niezły poziom i duże

cje.
Wszystkie zespoły regionalne

i tańca pow. myślenickiego posiadają
już własne stroje ludowe, w przeci
wieństwie do. lat ubiegłych.

W ramach eliminacji, przybyły
na występy do Myślenic również
krakowskie zespoły amatorskie. Wy
stąpił tu zespól chóralny pracowni
ków Ekspozytury Towarowej’ PKS
pod dyrekcją Zygfryda Czernicha,
soliści z zespołu artystycznego przy
Woj’. Zarządzie Dróg Publicznych
_ Alicj’a Nosek, Antoni Muniak i
Wanda Twardoszówna — oraz ze
społy Zw. Zaw. Prac. Transportu
Drogowego i Lotniczego.

Najlepsze spośród tych zespołów
zakwalifikują się do eliminacji wo
jewódzkich i ujrzymy je jeszcze na

scenie Teatru „Studio" w Krako
wie.
V ARTO poświęcić nieco uwagi* v tzw. stronie organizacyjnej tej

imprezy. Będą to sprawy raczej smut
ne, ilustrujące niewłaściwe stanowi
sko. jakie wobec eliminacji zajęły
niektóre kierownictwa zespołów.

Jak wiadomo, odbywające się w

całym kraju eliminacje zespołów ar-

dyplom w czasie swej kilku-
działalności. Obok nich,
mieszkańcy Myślenic dwa

zespoły regionalne: z Wiśnio-
Jasienicy. Do konkursu

one po raz pierwszy,
przy-

repre-
ambi-

pieśni

Boganowie z Witowie
znaleźli
dobre warunki
na Ziemiach Zachodnich
CORAZ więcej chłopów wyjeżdża

na Ziemie Zachodnie, gdzie znaj
duje dobre warunki bytu. Na przy
kład małżeństwo Boganowie z Wito
wie (pow. Miechów) pracowali przez
długi czas w gospodarstwie rodziców
i u nich mieszkali. Rodzina składa
jąca się z ośmiu osób zajmowała tam

jeden pokój z kuchnią. Ponieważ ży
cie w takich warunkach było na dłuż
szą metę niemożliwe, więc Bogano
wie postanowili wyjechać na Ziemie
Zachodnie.

Otrzymali oni gospodarstwo rolne
w Smarachowicach Śląskich koło
Opola. Dzięki udzielonej przez pań
stwo zapomodze w wysokości 4 tys.
zl mogli przystąpić do natychmiasto
wego zagospodarowania budynków
i otrzymanej ziemi. W pierwszym
rzędzie zakupili inwentarz żywy, a

więc konie i cztery prosięta.
Od chwili osiedlenia się na nowym

gospodarstwie życie Boganów zmieni
ło się nie do poznania. Praca na wła
snym gospodarstwie daie coraz to

lepsze wyniki. Korzystając z usług
miejscowego Gminnego Ośrodka Ma
szynowego mogli należycie uprawić
swoją ziemię. Dzięki temu uzyskują
coraz lepsze plony, które pozwoliły
im powiększyć hodowlę. Obecnie Bo
ganowie posiadają trzy krowy, jałów
kę, konia, maciorę, osiem prosiąt,
tuczniki, owce i drób.

(Koresp. W. Tondos)

Na jednym z

nabrzeży Portu
Gdyńskiego wy
rósł piękny o-

biekt przemysło
wy, nowoczesny

oddział produkcji'
oleju jadalnego
Zakładów Tłusz
czowych im. Mi
gały. Prace zwią

zane z budową głównej hali produk
cyjnej oraz płatkarni zostały zakon
czone. Obecnie trwa montaż nowo
czesnych urządzeń dostarczonych
przez Czechosłowację i montowa
nych pod kierunkiem czeskich spe
cjalistów. Na zdjęciu: monter cze
chosłowacki Józef Spinler objaśnia
polskim kolegom działanie aparatu
ry.

(CAF fot. Uklcjewski)

ty stycznych zorganizowane zostały
dla uczczenia V Międzynarodowego
Festiwalu Młodzieży i Studentów, ja
ki odbędzie się w Warszawie, a w

którym wezmą udział najlepsze ze
społy ze wszystkich województw. W
tym celu, wydziały kultury powołały
specjalne powiatowe i wojewódzkie
komisje, punktujące poziom arty
styczny występów i zajmujące się
organizacją poszczególnych imprez.
Rzecz jasna, że w tym wypadku bio-
rące udział w konkursie, zespoły nie
mogą traktować swych występów ja
ko imprez dochodowych, a pieniądze,
ze wstępów na te imprezy przezna
czone są do rozliczenia dla organiza
torów eliminacji.

Tymczasem kierownictwa niektó
rych zespołów, które przybyły na

eliminacje do Myślenic, domagały
się zapłaty, wprowadzając niezdro
wą atmosferę i dezorganizację w

pracy komisji powiatowej.
Kierownictwo zespoiów artystycz

nych Z.w . Zaw. Prac. Transportu
Drogowego i Lotniczego zażąaaiu
od organizatorów eliminacji zwrotu
kosziow w wysokości 1.500 zl za

przewóz członków swych zespołów
z Krakowa do Myślenic i z powro
tem.

k IłHOWNICTWO zespołu arty-
stycznego pracowników Ekspo

zytury Towarowej r-KS poczęto na

własną rękę rozprowadzać część bi
letów, opatrując je własnymi pieczę
ciami, *“■ wprowadziło bałagan i za
mieszano na sali, guyz pomylono nu
meracjo #’-zeseł. Zaraz po zakończe
niu przestawienia, zażądano z kasy
pienię. - zebranycn ze wstępów—
Wpiynęio io demoralizująco na inne
zespoiy, biorące udział w elimina
cjach. Te przykre incydenty stały się
przedmiotem konferencji, jąka odby
ła się w Myślenicach w przedostat
nim dniu eliminacji powiatowych.

Będzie rzeczą najbardziej słuszną,
jeśli wydział kultury Woj. RN w Kra
kowie potępi tego rodzaju praktyki,
a winnym udzieli surowej nagany.
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Więcej takich mystaw! —

proszą nowohutczoie
którzy oglądali grafikę i rysunki

laniny Pawluk -Kowakowej
CjKOŁO 1500 pracowników Nowej

Huty zwiedziło ostatnio wysta
wę grafiki i rysunków tuszem, zna
nej krakowskiej artystki Janiny Paw
luk-Nowakowej, zorganizowaną przez
Zarząd Kola TPP-R przy Wytwórn'
Papierosów w Czyżynach.

W obszernej, jasnej sali rozwie
szono na ścianach 120 prac. M. in.
przedstawiają one budowę osiedli
Nowej Huty, obiekty przemysłowe
kombinatu Huty im. Lenina oraz

nowohuckich przodowników i racjo
nalizatorów. Inne prace ilustrują frag
menty powstawania Pałacu Kultury
i Nauki im. Stalina w Warszawie
oraz portrety członków zespołów ar
tystycznych Związku P.adzieckiego i
Chińskiej Armii Ludowej, bawią
cych w Polsce na występach gościn
nych. Ogromnym zainteresowaniem
i powodzeniem cieszyły się prace
malarskie, przedstawiające czołowych
robotników oraz racjonalizatorów
Czyżyńskiej Wytwórni Papierosów.

O wartości i celowości tego ro
dzaju wystaw świadczą pisemne
wypowiedzi zwiedzających, zamiesz
czone w specjalnej książce. Czy
tamy tam m. in. kilkakrotnie: „Pro
simy o więcej takich wystaw".

Opowieść o Lindem

i jego słowniku"

i

ZŁOŚLIWCY opowiadali, że

Samuel Linde znalazł gotowy
rękopis w jakimś benedyktyń
skim klasztorze, że go wyłudził
od mnichów i zamierza druko
wać jako własne dzieło. Takie

plotki krążyły w Warszawie

przed 150 laty.
A on nawet nie. odpowiadał

na te niecne pogłoski, nie miał

na to czasu. We dnie i w nocy
robił wypisy z książek, uzu
pełniał, poprawiał 1 wreszcie, po
kilkunastu latach nadludzkiej
pracy stworzył sześciotomowy
„Słownik języka polskiego".

Otymjaktosięstało,żew
latach zamętu 1 wojen mogło
powstać takie wydawnictwo, tłu

maczy nam pięknie Feiiks Przy-
łubski w swej książce „Opo
wieść o Landem i jego słowni
ku" (Wiedza Powszechna, War
szawa 1955, str. 192, cena 6 zło
tych).

Ciekawa jest ta opowieść. Poz

najemy dzięki niej Warszawę •

jako stolicę Prus południowych
jako stolicę Księstwa Warszaw
skiego, wreszcie jako stolicę
Kongresówki. Zmieniają się cza
sy, zmieniają się rządy, rożne

armie maszerują ulicami miasta,
a Linde wciąż ślęczy nad korek
tą i wciąż szuka pieniędzy na

wydanie następnego tomu słow
nika.

/

części nakładu!),
lotei lę 1 będzie

rachunek u in-

co dalej?
są przy lacieie,

Olo zdobył konia wierzchowe
go (pod zastaw

Puszcza go na

rnogi zapłacić
troligatora. Ale

Na szczęście
ludzie światli, jak Hugo Kołłą
taj, Staszic, Niemcewicz, Kop
czyński, Ignacy i Stanisław Po
toccy, Śniadecki. Czacki, Antom

Magier I wielu innych. Ci nie

pozwolą załamać się Lindemu.

Słownik jego imienia, najwięk
sze dzieło literatur słowiańskich,
wyszedł w całości, a przedruki
dziś jeszcze są rozchwytywane
prsez miłośników języka,

mentów budowy,
— Tego rodzaju praca w

nie należy do łatwych, ani
nych — opowiada. — Jest
koniecznością, by odtworzyć
tiecie olejnym lub szkicu

„Należy życzyć sobie, aby za tę
wystawą poszły inne podobne, sta
nowiące bezpośrednią formę łącz
ności artysty z robotnikami".
— Gdy rozmawiam ze zwiedza*

jącymi — mówi sama Janina Paw-
luk-Nowakowa — staram się zaw
sze „wyciągnąć" od nich krytyczne
uwagi. Krytyka robotników — mówi
dalej _

stanowi przecież zdrową,
prostą, a bezpośrednią ocenę sztu
ki, dokonaną przez odbiorców, dla
których jest przeznaczona. Z dru
giej strony jednak, trudno zaprze
czyć, że przyjemnie jest usłyszeć
szczerą pochwałę: Muszę też stwier
dzić, że w ciągu ustawicznego prze
bywania w zakładach pracy i na

budowach, spotykam się zawsze ze
zrozumieniem robotników dla mojej
pracy artystycznej.

Janina Pawluk-Nowakowa, naz
wana „malarskim kronikarzem No
wej Huty" cieszy się tu istotnie
bardzo dużą sympatią. O każdej
niemal porze roku spotkać ją też
można, jak ze składanym krzeseł
kiem w ręku przemierza tutejsze
rozległe tereny poszukując najbar
dziej odpowiednich, charakterystyce
nych momentów pracy, czy frag-

terenie
wygód*
jednals

na por*
tuszem

prawdziwego robotnika przy jego
codziennym, zwykłym wysiłku. Każ
dy rodzaj zajęcia stwarza przecież
nie tylko specyficzny nastrój, atmo
sferę i koloryt lecz także rodzaj
ubioru, okrycia głowy człowieka, a

nawet... specjalny sposób założenia
okularów... Wszystko to w połączeniu
z najbardziej typowym ruchem przy
pracy i wyrazem twarzy daje dopie
ro obraz rzeczywistości, przedsta
wia prawdziwego człowieka np. spa
wacza czy wytapiacza stali. I takie
go właśnie robotnika trzeba wyszu
kać i pokazać w obiekcie przemy
słowym czy na budowie.

Z dalszej rozmowy dowiadujemy
się, jak to niekiedy zdarza się, że

artystka spotyka się z zażenowaniem
robotników, którzy usprawiedliwiają
się, że są brudni, nieuczesani itp.
„Gdybyśmy wiedzieli, że pani bę
dzie nas malować, ubralibyśmy się
całkiem inaczej..." — usprawiedli
wiają się.

— Całe szczęście dla mnie, że
takimi was właśnie Zastałam! —

Przekonuje wówczas z uśmiechem
Pawluk-Nowakowa. — Popatrzcie
na niektóre fotografie portretowe
robione z tzw. „przygotowaniem
się". Widzimy człowieka o wy
gładzonych włosach, ubranego w

krawat, sztywny kołnierzyk itp—
W rezultacie oczywiście trudno roz
poznać czy fotografowany to ro
botnik, majster, brygadzista czy...
artysta filmowy, (cni)

Kowe książki
księgarskich

XIII).
a zagadnie*

jV AKŁADE-M Spółdzielni Wydawnt-
*• '

czej „Książka i Wiedza" ukazały
s:ę ostatnio na pólkach
nowe pozycje:

Lenin — Dzieła. (Tam
J Stalin — .Marksizm

r<ia językoznawstwa" Cena 1.20 zł.

Henryk Kassyanowicz — Odrodzę*
nie Wehrmacniii — czy bezpieczeń
stwo europejskie" (zboi artykułów).
Cena 0.60 zł.

„Wszystkie siły do walki o dobro*
byt. o pokój o szczęście narodu**.
(Plenarne posadzenie Ogólnopolskie*
go Komitetu Frontu Narodowego). Ce
na.1zł

Henryk
pism" (i.
(t. III i

(t. V
na zl
Cena
Cena
zł 20
czy"). Cena zl 15.

Sienkiewicz — „Wybór
Iili—Nowele)Cenazl30
1V „Krzyżacy") Cena zł 30

i VI „Ogniem i Mieczem"). Ce-
30, (t. VII, VIII i IX „Potop",

zl 45 (t. X „Pr.n Wołodyjowski")
zł 15 (t. XI „Quo vadis“). Cena
(t. XII ..W pustyni i w pusz-

...Powiatowy Wydział Zdrowia w

Wadowicach -nie przydziela lekarza
szkolnego dla Andrychowa?

3000 młodzieży w wieku szkolnym
nie ma dotąd oddzielnego lęka:za,
;ak to przewidują przepisy Mini*
sterstwa Zdrowia. (MG)

donoszą
RZESZÓW

1A7 OSTATNICH dniach zatwierdzo
’’

ne zostały 3 nowe spółdzielnie
produkcyjne w woj. rzeszowskim. 2
powstały w pow. gorlickim — w

Korczynie i Stróżnej — oiaz 1 w

pow. jarosławskim, w Bystrowicach.
Co spółdzielni tych wstąpiło ogoleni
34 chłopów.

Obecnie w woj. rzeszowskim istnie
je 357 spółdzielni produkcyjny cli,
przeważnie II typu.

BRZESKO

Brzesko, liczące ponad 7 tys. miesz
końców, nie posiada .wodociągu, a

k-dynie 6 studzien publicznych, któ-
le nie wystarczają na zaopatrzenie

wodę mieszkańców. Toteż ludność
z Odleglejszych przedmieść (wszyst
kie prawie studnie rozmieszczone są
w Rynku), zmuszona jest czerpać
wodę z zanieczyszczonych potoków,
A wiadomo, że taka woda grszi C1104
robami zakaźnymi, (wcz)

/



Zakłady Chemiczne „Azot” w Jaworznie

są najgorsze w woj. krakowskim

pod względem bhp i warunków socjalnych
poniemaż ich władze zwierzchnie

zamykają oczy na trudności,
z jakimi zakłady te się borykają

ZAKŁADACH Chemicznych „Azot" w Jaworznie, od kilku lat róbot-
* ’ nicy sygnalizują na naradach produkcyjnych o brakach i niedociąg

nięciach w dziedzinie bhp. Od kilku lat sytuacja nie tylko się nie popra
wia, lecz jeszcze bardziej pogarsza. Czyja to wina?

ROKU do planu inwestycyjne-
go dyrekcja zakładów wstawia

ła budowę magazynów, uzasadniając
ich potrzebę. Za każdym razem gdy
plan dotarł do Ministerstwa Przemy
słu Chemicznego, skreślano z planu

tę pozycję, oświadczając, że magazy
ny nic w zasadzie nie dają, że nie
powiększą one zdolności produkcyj
nej zakładu, a więc nie są potrzeb
ne..

Przed kilku laty postanowiono wy
budować bocznicę kolejową do za
kładów Chemicznych „Azot". Pracę
tę powierzono Jaworznickiemu Przed
siębiorstwu Zjednoczenia Budowlane
go. Budowa bocznicy kolejowej nie
została jednak do tej pory wykona
na, ponieważ JPZB zmuszone było
przerzucić ząłogi budowlane do in
nych robót.

Od 1953 r. Zakłady nie otrzymały
energii elektrycznej z zewnątrz i zmu

szi ne są eksploatować w dalszym
ciągu własną, poważnie już wyko
rzystaną kotłownię. Tymczasem Ja
worzno posiada dwie największe w

Pclsce siłownie. Komentarze są tu

zbyteczne.
CZY ZBUTWIAŁY DACH

WYTRZYMA 2 LATA?

„SPOTKANIA"

W PORADNI Okulistycznej w

Szczakowej odbędzie się bada
nie lęjwrskie pracowników POM,
PGR i'spółdzielców z pow. chrzanów

skiego. Przyznać trzeba, że organi
zator

_ Wydział Zdrowia w Chrza
nowie — uczynił wszyst
ko, ażeby należycie zawia
domić O tym zaintereso
wanych. Szkodą tylko, Że
nie vawiadomił także le
karza — specjalisty.

W Poradni Okulistycz
nej nikt nie widział go w

tym dniu na oczy. (Kor. J. Liz.)

&
Licznie zjawili się w świetlicy

Grom. Rady Narodowej w Ujanowi
cach chłopi miejseowi oraz z Sech-
nej i Kobylczynej, ażeby wziąć w

dniu 11 marca udział w szkoleniu roi
niczym, organizowanym przez PZGS
Limanowa.

Chłopi zjawili się 1... odczekali 2
godziny na instruktora. To się nazy
wa zdyscyplinowanie.

Szkoda, że nie można tego powie
dzieć o organizatorach szkolenia.

(Koresp. J. O .)

DLACZEGO NIE MA?

W KSIĘGARNI „Domu Książki"
w Kalwarii często brakuje ze

szytów i innych przyborów szkol
nych. Można je wpraw
dzie otrzymać w miejsco
wym sklepie prywatnym,
ale oczywiście, po wyż
szej cenie.

Należy jak najszybciej
zaopatrzyć sklep w pełny
asortyment przyborów
szkolnych, (jan)

SKARGA PRZEDSZKOLA

SKARŻĄ się przedszkolacy z

Państw. Przedsiębiorstwa Uzdro
wisk w Krynicy i mają rację. Mleko
jest dla nich artykułem pierwszej po
trzeby, a szanowna dystrybucja płata
im psikusy. Mleko, dostarczane do
przedszkola przy PPU w Krynicy, jest
często nieświeże i nie nadaj e się do

przegotowania.
Któż pomoże najmłodszym w roz

wiązaniu tego problemu? (aż)

ŻĄDAJĄ, A NIE DAJĄ

TÓZEK, pożycz mi szmaty, bo chcę
"

wyczyścić maszynę.
— A skąd ją wezmę? Sam mam

tylko taki mały skrawek.
— Widzisz, ja

także mam same

małe skrawki. Ta
kie dają nam na

przydział, a prze
cież tym nie moż
ia wyczyścić ma
szyny jak należy.

— No, pewnie!
Ale nasza Dyrek
cja PZO w Chełm
ku gani nas za to,
należycie wyczysz
porządnych szmat

do czyszczenia, (wyk.)

OBJEŻDŻA...

ŻALĄ się mieszkańcy SSotwiAy, że

kino objazdowe stale objeżdża
Dom Ludowy przy ul. Solskiego w

Słotwinie i nie wyświetliło tam do tej
pory ani jednego filmu.

Warunki są i duża, odpowiednia sa
lą i wieli chętnych widzów, którzy
zmuszeni są chodzić piechotą do ki
na w Brzesku, (aż)

JAK SIĘ DODZWONIĆ?

'ZAKRĘCAM tarczą telefonu:
241-26...

— Czy oddział megafonizacji Radio

fonizacji Kraju?
— Nie, to prywatne mieszkanie.

— Przepraszam.
— Kręcę 242-36.. .

— Czy dział usług
Radiofonizacji Kra
ju?

— Nie, prywatne
mieszkanie.

— Przepraszam...
03...
— Czy informa

cja?
— Tak.
— Proszę podać

numery telefoniczne dziaiu usług i
oddziale megafonizacji Radiofoniza
cji Kraju.

— 241-26 i 242-36.
— To chyba pomyłka. Innych nu

merów nie znacie?
— Nie! Innych nie ma!
Nowej książki telefonicznej jesz

cze nie ma, w starej są błędnie po
dane numery, a informacja z lekkim
sercem odczytuje je petentom. Więc
jak mam się dodzwonić do Radiofo
nizacji Kraju? (An)

iż maszyny nie są
ezone, a nie daje

Pracownicy oddziału siarczanu
miedzi pracują w skandalicznych
warunkach, urągających wszelkim
przepisom bezpieczeństwa pracy?
Dach nad pomieszczeniami tego od
działu jest niemal zupełnie zbut
wiały, podparty belkami. Komisja
stwierdziła już kilkakrotnie, że na
leży niezwłocznie przeprowadzić
kapitalny remont tych pomieszczeń.

Postanowiono rozebrać przegni
łe stropy i przeprowadzić wskaza
ny remont a na okres tych robót
wstrzymać produkcję siarczanu
miedzi. Tymczasem, gdy plany te

dotarły do Ministerstwa Przemysłu
Chemicznego, sprawę remontu zba
gatelizowano i produkcję tego od
działu wstawiono znów do planu
na I kwartał br. Oświadczono przy
tym, że oddział będzie pracował w

tych warunkach jeszcze 2 lata.
Od r. 1948 oddział oczyszczalni

mieści się w prowizorycznej bu
dzie, gdyż Ministerstwo nie zgadza
się na wystawienie nowego budyn
ku.

Od kilku lat projektuje się bu
dowę Oddziału Ochrony Roślin. Bu
dynek zaczęto już stawiać, lecz pra
ce zostały przerwane. Oświadczono,
że oddany zostanie on do użytku
dopiero w r. 1956.

ZAMIAST 909 MIESZKAŃ,
20 IZB...

r\YREKCJA Zakładów Chemicz-
"

nych w Jaworznie zwróciła się
Jo Prezydium MRN z prośbą o pod
łączenie instalacji wodociągowej,
gdyż zakłady korzystają jedynie z

wody pitnej, dostarczonej przez ko
palnię, co pokrywa zaledwie 1/3 zapo
trzebowania. Liczne interwencje w

tej sprawie nie przyniosły do tej po
ry rezultatu.

Inspekcja pracy poleciła wybudo
wanie pomieszczenia dla pracowni
ków. w którym mogliby oni spoży
wać śniadanie. Pomieszczenie to, z

braku funduszy, wybudowano sy
stemem gospodarczym w ciągu mie
siąca. Wywołało to sprzeciwy Cen
tralnego Zarządu, mimo iż koszty
budowy wyniosły zaledwie 500 zł.

Dyrekcja zakiadów zgiosna zapo
trzebowanie na S00 mieszkań dla
swych pracowników, którzy od kilku
lat dojeżdżają do pracy z odległych
nieraz miejscowości. Przyznano...

20 izb, a projekt budowy murowane
go baraku, przeznaczonego na kwate
ry, został skreślony z planu

Na 630 sztuk odzieży kwasoodpor-
nej przyznano 330 ubrań.

Mimo zaieceń, nie została do tej
pory wykonana wentylacja w gara
żu.

Wyeksploatowane drogi, prowadzą
ce do zakładów nie są remontowane
od kilku lat.

NIE CHCĄ ZROZUMIEĆ
F' RYBA to wystarczy! Przytoczone

fakty odzwierciedlają skandalicz
ny stan bhp i warunków socjalnych
w Zakładach Chemicznych ,;Azot“ w

Jaworznie.

Dom Kultury
Kombinatu „Oświęcim"
przygotowuje się
to ehminac i (krępych
DOM Kultury Kombiriatu „Oświę

cim" przygotowuje bogaty pro
gram na eliminacje okręgowe branży
chemicznej, które odbędą się w dniu
3 kwietnia w Oświęcimiu.

Podczas eliminacji wystąpi 150-oso-

bowy Zespól Pieśni I Tańca „Pilsko"
zapoznając widzów z folklorem regio
nu żywieckiego. Zespół ten posiada
24-osobowy balet, 22-osobową orkie
strę i chór czterogłosowy mieszany.

Zespól estradowy z orkiestrą jazzo
wą wystawi program pt. „Satyrycz
ny kramik". Zespól dramatyczny przy
gotowuje trzy jednoaktówki Gogola
i Czechowa. Najmłodszy zespół ku
kiełkowy — istniejący dopiero kilka
miesięcy wystawi bajkę Obrazcowa
i Preobrażeńśkiego pt. Iwan Wielki".

Nie też dziwnego, że w ciągu 2 lat
zrezygnowało tu z pracy pięciu głów
nych projektantów. Szósty zamierza
także odejść.

Kto ponosi winę, na kogo spada
odpowiedzialność za to, że Zakłady
Cnemiczne „Azot" w Jaworznie sto
ją pod względem bhp i warunków
socjalno - bytowych na ostatnim
miejscu w województwie?

Ministerstwo Przemysłu Chemicz
nego wysuwa produkcję za wszelką
cenę. Centralny Zarząd Przemysłu
Nieorganicznego nie chce zrozumieć
trudności, z jakimi od'lat boryka się
zakład. Zarząd Okręgu Pracowni
ków Przemysłu Chemicznego i dyrek
eja zakładu są bezsilne wobec takie-
gJ stanowiska instancji wyższych.

Skandalicznych zaniedbań, jakie
w zakresie bhp panują w Zakła
dach Chemicznych „Azot" w Ja
worznie, nie można dłużej tolero
wać. Zarówno Centralny Zarząd,
jak i Ministerstwo Przemysłu Che
micznego, nie mogą powiedzieć, że
warunki te nie są im znane. Bez
przerwy bowiem płyną w tej spra
wie sprawozdania i wnioski komi
sji, protokoły i projekty. Dyrekcja
Zakładów Chemicznych „Azot" do
maga się stale uwzględnienia istot
nych potrzeb w zakresie bhp. Lecz
juk dotąd, ciągle sygnały te prze
mijają bez echa, (aż)

Bie'skie

Zakłady Futrzarskie
przygotowują
ciekawe eksponaty
na Targi Poznańskie

DIELSKIE Zakłady Futrzarskie,
przygotowując się do tegorocz

nych Międzynarodowych Targów Po
znańskich, przystąpiły do opracowa
nia eksponatów wystawowych.

Podkomisja weryfikacyjna zatwier
dziła na wystawę 15 sztuk rozmai
tych wyrobów futrzarskich; ze skór
owczych barwionych, piżmakowych,
lisów rudych, srebrnych i platyno
wych, ze skór krecich, nutrii itp.
Konfekcja wierzchnia posiada naj
modniejszy krój, a modele opraco
wali artyści-plastycy.

BZF zademonstrują na wystawie,
nieprodukowane do tej pory w

Polsce, kurtki męskie i wiatrówki
ze skór „panolux", skór owczych
uszlachetnionych, odpornych na

wpływy atmosferyczne, odznaczają
eych się estetycznym wyglądem i
zwiększoną trwałością w używa
niu. Poza tym podjęto produkcję
skór owczych uszlachetnionych na

„panofis". Wykonane z tych skór
modele błamów, kurtek i futer
damskich znajdą się jako ekspo
naty na wystawie. Odznaczają się
one estetycznym wyglądem, rów
nomiernym połyskiem włosa oraz

są uodpornione na spilśnianie się.
F) EMONSTRUJĄC znaczną ilość

modeli z futra na Targach Po
znańskich, załoga BZF pragnie za
interesować nimi szeroki ogół oby
wateli oraz przedstawicieli firm za
granicznych. (MG)

Przez sieć kontroli MO w Pcimie

przelatują wielcy spekulanci drewna
a więzną w niej tylko drobne „plotki“

Str. 4

PODWÓJNĄ KORZYŚĆ
PRZYNOSZĄ PRAKTYKI

DYPLOMOWE STUDENTÓW WSR

Po ostatniej sesji zimowej, 150 stu
dentów z III roku wydziału rolne
go i zootechnicznego WSR wyjecha
ło do spółdzielni produkcyjnych.
POM, PGR, Państwowych Stadnin
Koni i Centralnych Zakładów Ho
dowli Zarodowych na praktyki dy
plomowe.

Do spółdzielni produkcyjnych i
PGR skierowano najlepszych stu
dentów. Zadaniem ich jest nie tylko
poznanie całokształtu pracy danej pla
cówki, lecz także udzielenie pomo
cy w zakresie działalności kultural
nej i politycznej.

Praktykanci prowadzą szczegółowy
dziennik zajęć. Nowością w progra
mie praktyk jest to, że przez cały
okres praktyki studenci pracują w

tym samym miejscu, dzięki czemu

mogą lepiej poznać wszystkie za
gadnienia danego gospodarstwa.

Praktykanci znajdują się pod tro
skliwą opieką oraz kontrolą uczel
ni. Odwiedzają ich asystenci oraz

profesorowie, którzy służą pomocą
w rozwiązywaniu trudniejszych prob
lemów. Studenci ze swymi opieku
nami utrzymują stały kontakt kore
spondencyjny.

Na podstawie obserwacji, poczynio
nych w czasie praktyki, studenci pi-
szą prace dyplomowe, a po ukończe
niu praktyki złożą sprawozdania z

pracy oraz podadzą sposoby ulepsze
ni* metod gospodarowanie danej pla
cówki.

Praktyki dają korzyści nie tylko
studentom, lecz także gospodarstwom,
ponieważ studenci — próez dużej
pomocy — niejednokrotnie wnoszą
wiele cennych ulepszeń. Na ostat
niej naradzie studentów i naukow
ców WSR z kierownikami uspołecz
nionych gospodarstw rolnych, ci o-

statni prosili o przydzielenie jak
największej ilości studentów.

(Koresp. Pawłowski)
' POPIERAMY APEL WIEDEŃSKI

W związku z uchwalą Światowego
Kongresu Obrońców Pokoju, mło
dzież szkól krakowskich organizuje
uroczyste masówki, na których o-

mawia znaczenie podpisów pod Ape
lem Wiedeńskim.

M. in. ostatnio odbyła się masów
ka w Technikum Przemyślu Kamie
nia Budowlanego. Młodzież postano
wiła gorąco poprzeć czynem uchwa
ły Kongresu: uczniowie zobowiązali
się przepracować 600 godzin przy bu
dowie wodociągów na Rudawie.

(Koresp. Z. S.)

„POTOP" NA GAZOWEJ

Przed kilku tygodniami, robotnicy
z MPK, zmieniając nawierzchnię ul.
Gazowej, zasypali kamieniami i zie
mią chodniki i jezdnię. Zatkane
ścieki do kanałów powodują pow
stawanie kałuż wody, które zale
wają ulicę i chodniki, utrudniając
mieszkańcom przejście.

(Koresp. Lasek)

NIE OTRZYMALI PREMII

Mimo, że Miejskie Przedsiębior
stwo Remontowo-Budowlane wyko
nało plan miesięczny w styczniu v.

104,5 proc., pracownicy nie otrzymali
do dnia dzisiejszego premii. Winę
ponoszą tu w pewnej mierze kierow
nicy budów, gdyż nie złożyli w ter
minie uzasadnień odnośnie przefak-
turowania niektórych budów. Z chwi
lą uzupełnienia uzasadnień, okazało
się, że Woj. Zarząd MPRB nie pod
pisze wniosku o wypłatę z powodu...
wyjazdu księgowej.

Sprawa nie jest definitywnie za
łatwiona, toteż Centralny Zarząd w

Warszawie powinien zbadać faktycz
ne przyczyny niewyplacenia premii.

(Koresp. FI.)

Zwolenia, ociosuje i gotowy budulec
odprzedają spekulantom.

iVj IMO wydawania zezwoleń, drew
nem handlują także drobni go

spodarze. Wywożą oni niemal wy
łącznie drewno opałowe, w drobnycn
ilościach. I właśnie ci drobni han
dlarze mają „pecha". Zarzucona w

Pcimiu przez MO sieć na, handla
rzy, przepuszcza „grube ryby", a

zatrzymuje drobne płotki. Mnożą się
rekwizycje właśnie u drobnych
handlarzy.

Od początku nowego roku, zabra
no drewno kilkudziesięciu chłopom,
;ak Adamowi Pilonowi, Francisz
kowi Łazarczykowi, Janowi Firkowi,
Błażejowi Lubardzię i Janowi Rako
wi. Każdemu z nich zarekwirowano
po 1 metrze sześć, drewną. Trzem
innym gospodarzom — Józefowi Ka
jakowi, Stefanowi i Józefowi Stoż
kowi — zajęto po pół metra szesc.

drewna. Aby umotywować rekwizy
cję, napisano, że jest to drewno o-

pałowe, przerobione z budowlanego.
Mieliśmy możliwość przekonać się
na własne oczy, że pozostaje to w

wyraźnej sprzeczności ze stanem fak
tycznym. Domniemane drewno ■‘li
towe, przerobione z budulcowej.* t",
ruepozbawione kory kloce o średnicy
kilkunastu centymetrów, mocno nad-
psute, które nadaje się tylko na o-

pal.
Skoro chłopi nielegalnie handlu

ją tak drobnymi ilościami drewna,
warto by się zastanowić czy prezy
dium GRN nie wydaje zbyt maly< n

ilości zezwoleń na wywóz drewna
opalowego? Jeżeli liość zezwoleń
na drewno tego rodzaju zostanie
zwiększona, nie ulega wątpliwości,
że chłopi przestaną handlować nie
legalnie, a dokonane w pojedyn
czych wypadkach rekwizycje — bę
dą słuszne.

'Może uwaga Milicji Obywatel
skiej skieruje się na wielkich spe
kulantów, którzy bezkarnie doko
nują transakcji i wywozu dużych
ilości drewna.

ECHO KRAKOWSKIE

Melioracja łąk
w spółdzielni Raciechowice

zwiększy hodowlę bydła
M IGNĘLY za szybami auta drewniane zabudowania I rosochate sady.

Pozostawiliśmy za sobą bramę i, okrążywszy pusty klomb, stanęli
śmy u wejścia.

W dawnym, porządnie utrzymanym dworze w Raciechowicach, zpól-
dzielcy urządzili sobie biuro. . Prze- wodniczący spółdzielni, Władysław
Kędryna, czekał już na nas.

D OZMOWA potoczyła się swobod-
nie. Reporterski ołówek zapisy

wał kartki notesu.
— Spółdzielnie założyliśmy przed

trzema laty — mówił Kędryna. —

Przystąpiło do niej szesnastu chło
pów, w tym dziesięć rodzin. Pań
stwo przekazało nam ten dwór, bu
dynki gospodarskie, trochę inwenta
rza żywego i spory kawał gruntu.
Resztę wnieśli członkowie. Mieliśmy
łącznie około siedemdziesięciu hek
tarów. Staliśmy się również właści
cielami pięciohektarowego sadu i
.szkółki drzewek owocowych.

— Słyszeliśmy, że hodowla... —

przerwaliśmy.
— Pozwólcie, że skończę. Mamy

więc w swoim sadzie jabłonie i gru
sze, śliwy i orzechy. Przy dobrym
urodzaju, daje to sowity dochód. Po
za tym szkółka drzewek owocowych
przynosi co roku ponad trzydzieści
tysięcy złotych zysku.

Pytanie natrętnie się powtórzyło:
— Czyżbyście nie mieli hodowli?
Kędryna pokręcił głową.
— Aleście niecierpliwi! Chodźcie,

to wam pokażę — rzekł, sięgając po
kurtkę i kierując się ku drzwiom.
l\A POLU dął wiatr. Skuleni z

zimna, stanęliśmy na drodze.
Przed nami, na stoku wzgórza, ciąg
nęły się aż do potoku łąki i pastwi
ska. Przestrzeń pocięta była siecią
rowów, zbiegających do potoku. Na
pierwszy rzut oka można było po
znać, że przeprowadza się tutaj me
liorację. Roboty odwadniające nie są
jeszcze zakończone, ale gdy dobieg
ną kresu, pastwiska dadzą wiecej
świeżej, soczystej paszy bydłu. Wy
dajność łąk wzrośnie z 30 do 50 kwin
tali z hektara.

— Policzcie tylko — powiedział
Kędryna — będziemy mieli na sezon

zimowy 250 kwintali paszy. Nasza
spółdzielcza hodowla wiele na tym
zyska. Chodźcie ze mną dalej, a prze
konacie się — to mówiąc, skierował
się do widniejącej w pobliżu obory.

Budynek obory jest niewielki.
Stoi w nim jedenaście krów, kilka

Przed V Światowym
Festiwalem Młodzieży

Zdobyli proporce
ZG ZHP
i podpisali nwi
o współzawodnictwa
festiwalowym
Q STATNIO Woj. Komisja Współ-

f zawodnictwa przy Zarządzie Wo
jewódzkim ZMP podsumowała wyni
ki osiągnięte przez młodzieżowe za
łogi produkcyjne w okresie przygotó
wań do II Zjazdu ZMP. Współzawod
nictwo to toczyło się o proporzec
przechodni Zarządu Głównego ZMP.

Pierwsze miejsce w branży prze
myslu metalowego l proporzec ZG
ZMP zdobyła na stale młodzieżowa
załoga Zakładów Naprawczych Ta
boru Kolejowego w Nowym Sączu.
Drugie miejsce zajęli chłopcy i
dziewczęta z Zakładów M-7 w Tar
nowie, przed Emaliernią w Olku
szu.

W przemyśle chemicznym pierw
sze miejsce zdobyła młodzież Za
kładów Chemicznych w Tarnowie
przed ZPG w Wolbromiu oraz Kra
kowskimi Zakładami Farmaceutycz
nymi. W tej branży komisja posja-
nowiła przyznać za wybitne osiąg
nięcia w okresie przed II Zjazdem
dyplom uznania młodzieży Kraków
skich Zakładów Sodowych.
W resorcie przemysłu węglowego

pierwsze miejsce zdobyła młodzieżo
wa załoga kopałrti „Kościuszko-No-
wa“ przed młodzieżą z kopalni „Bie
rut" i „Komuna Paryska".

Proporzec ZG ZMP na stałe zdoby
ła również młoda załoga Zakładów
Mięsnych w Tarnowie z resortu prze
mysłu spożywczego przed ZPC „Wa
wel I". W przemyśle lekkim propo
rzec zdobyli chłopcy i dziewczęta
Krakowskich Zakładów Futrzarskich

przed młodzieżą z KZPO i PZO w

Chełmku.

Podczas podsumowania wyników
przedstawiciele poszczególnych zakła
dów pracy podpisali w swej branży
umowę o współzawodnictwie przed
V Światowym Festiwalem Młodzieży
i Studentów, (wyr)

Kłopoty z gazem
mieszkańcom

Osiedla Oświęcimskiego
Mieszkańcy kolonii b i c, nomu

Młodego Robotnika i hoteli robot
niczych na Osiedlu Oświęcimskim nie
mogą korzystać z kuchenek i łazie
nek opalanych gazem. Wprawdzie
mieszkania posiadają całkowite urzą
dzenia gazowe, ale brak jest podłą
czeń, o które około 2 tys. mieszkań
ców kolonii zabiega już od roku.

Dyrekcja Budowy Osiedli Robotni
czych w Krakowie powinna przyspie
szyć wykonanie inwestycji, które mia
ly być oddane do użytku jeszcze w

sierpniu 1954 roku. (Mg)

cieląt. W sąsiednim po-

’' i?

Jałówek 1
mieszczeniu, znajduje się chlewnia,
gdzie czternaście świń wiedzie ży
wot.

iiF.1»i*1J,

VAD Pcimem zapadła noc. Czto-
1 ' nek Prezydium GRN, Stanisław

Bargiel, żegnaj się ze swoim znajo
mym, strażnikiem leśnym, kiedy roz

mowę przerwał im warkot samocho
du. Pobliską szosą przemknęło wiel
kie, ciężarowe auto, wyładowane po
t.rzegi drewnem budowlanym. W
chwilę później przejechały dalsze
trzy samochody, pełne długich klo
ców.

O tej porze nie przewozi drewna
nikt, kto ma na to pozwolenie. Nie
ulegało wątpliwości, że chodziło i,
handlarzy drewnem na wielką ska
lę.

Poszli więc czym prędzej do pobli
skiego posterunku Milicji Obywatel
skiej, aby telefonicznie zawiadomić
Komendę Powiatową MO w Myśle
nicach o konieczności zatrzymania
spekulantów. Na posterunku spotka
li się z kategoryczną odmową sko
rzystania z telefonu, Po prostu zam
knięto im drzwi przed nosem. A
handlarze, wiozący kilkadziesiąt mc

trów kubieznych drewna, uniknęli
kary.

Ten wypadek nie był odosobniony.
Pytaliśmy , mieszkańców Pcimia: kie
dy ‘zatrzymano spekulantów, przewo
żąeych drewno samochodami PKS
lub Innych przedsiębiorstw. Nikt
nam nie umiał odpowiedzieć na to
pytanie.

Że handlarze transportują drew
no, nie ulega wątpliwości. Kupują
je u chłopów, posiadających lasy w

Pcimiu, Luóniu, Tenczynie i Krze-
<■zowie.

Na wyrąb drzewa nawet z własne
go lasu potrzebne jest pozwolenie,
gdyż w przeciwnym wypadku lekko
myślni użytkownicy mogliby dopro
wadzić nasze lasy do stanu ruiny. Wy

daje się zezwolenia na wyrąb zdro
wego drzewa do własnego użytku..
a zniszczonego, połamanego przez j
wiatr — do odstąpienia.

Wielu chłopów nie respektuje za
rządzeń, i wyrąbuje drzewo bez po-

.ł’kr1-1' - *',
— Oto, co mamy — rzek

dryna, prezentując skromną jesz
cze spółdzielczą hodowlę. — Tyle
tylko zwierząt gospodarskich mogli
śmy nakarmić przy dotychczaso
wej ilości paszy. Ale już w tym
roku nastąpi poważna poprawa:
przychowamy dwie jałówki, dwa
cielęta i dwanaście owiec. Nasza
trzoda zaś będzie liezyć dwadzieścia
sztuk, w tym dziesięć macior. Na
ten rok
latach
więc i
runki...

— wystarczy, w następnych
zbudujemy nową oborę,
hodowla zyska lepsze wa-

(woj)

Praktyczne rady

Szkodniki
roślin pokojomych
[U AJPOSPOLITSZYM ezkodnitMem

1 ’

naszych roślin doniczkowych są

mszyce, które atakują przede wszyst
kim rośliny o soczystych, wiotkich pę
dach łub liściach, a rozmnażają się
tym intensywniej, im rośliny są mniej
systematyczne podlewane. Dlatego
mszyce nie występują nigdy masowo

w szklarniach, gdzie wilgotna atmo
sfera hamuje ich rozwój, natomiast
stanowią niekiedy istotną epidemię w

mieszkaniach suchych, zwłaszcza zaś
w miesiącach zimowych. Mnożą saę
szybko i, wysysając soki z zielonych
pędów roślin, jwwodują ich wyczer
pywanie i zamieranie,

Jeśli pojawienie się mszyc zaobser
wujemy dostatecznie weześn!e, zanim
zdążyły się masowo rozmnożyć, wów
czas najpewniejszym sposobem ich
zwalczania jest ręczne zbieranie lub
omiatanie roślin miękk;m pędzelkiem
(w tym celu należy pochylić donica1
kę z rośliną nad arkuszem papieru).
W wypadkach masowego pojawienia
się mszyc, trzeba się uciec do środ
ków chemicznych, które jednak trze
ba stosować ostrożnie, by „razem z

kąpielą nie wylać dziecka..." tai. nie
uśmiercić razem z mszycami i rośli
ny. Najbezpieczniejsze jest opylanie
roślin Azotcxem w proszku, który nsj
mniej szkodliwie działa na same roś
liny. Tajemnica skuteczności Azotosru
polega na jak najsubtelniejszym roz
pyleniu proszku, posypywanie nato
miast nie daje żadnych rezultatów 1
tym się tłumaczy częste niepowodze
nia naszych gospodyń w użyciu tego
doskonałego środika owadobójczego.
Dla zwalczania mszyc, nie należy u-

żywać Azotoxu płynnego, gdyż ten

jest mniej obojętny dla roślin, choć
niewątpliwie skuteczniejszy.

Z innych gotowych preparatów
mszycobójczyeh wymienić należy pre
parat nikotynowy „Nikotan Extr»",
stosowany zgodnie z przepisem poda
nym na opakowaniu, lub odwar niko
tynowy, sporządzony we własnym za
kresie z 50 g pyłu tytoniowego na o-

koto 2 1 wody (którą gotuje się przez
pół godziny). Płyn, po odstaniu, ce
dzimy przez gęstą tkaninę i rozprys
kujemy go na zimno zwyczajnym roz
pylaczem ustnym, lub specjalną pom
pką. Można też dodać do płynu 10 g
szarego mydlą.

Również na roślinach utrzymywa
nych zbyt sucho pojawiają się częso
drobne, dość ruchliwe owady, ąwan?
wciornastkami. Liście zaatakowane
przez te szkodniki poznać łatwo po
drobnych, żółtawych, lub brunainś-
wych plamkach. Po pewnym czasie
liście marn eją j opadają. Wciorna
stki tępi snę podobnie, jak mszyce.
W ostateczności można ie zwalczać
zwyidlą wodą, którą spryskuje się roś
liny 3 razy dziennie od spodu l‘4ci.

(Seb.)

O ŻYWIENIU ZBIOROWYM
W CHRZANOWIE SŁÓW KILKA

LACZEGO Chrzanów jest tak pe
krzywdzony, jeśli chodzi o ja

dłodajnie i restauracje? Lokale ga
stronomiczne w naszym mieście wła
ściwie nie są jadłodajniami, leęż
szynkami, gdzie króluje niepodziel
nie alkohol, a pijacy stanowią wię
kszość klienteli. Wyżywienie w za
kładach gastronomicznych Chrzano
wa jest bardzo zaniedbane: potrawy
przyrządzane niestarannie i niesma
cznie, w małym wyborze. Nie jedze
nie, lecz alkohol pozwala na wyko
nanie planów.

Na wszelkie reklamacje i zażale
nia, gości, którzy pragną x.w lokalu
zjeść obiad, a nie pić wódkę, kierow
nictwo zakładu odpowiada niezmien
nie:

— Nie mamy przeszkolonych ku
charek, a poza tym zaopatrzenie me

dopisuje...
Czy rzeczywiście jest to przyczyna,

czy tylko parawan dla niedbalstwa i
braku troski o konsumenta? Czy
istotnie nie można byłoby urucho
mić w Chrzanowie jadłodajni, mają
cej na celu żywienie zbiorc.we i nie
prowadzącej wyszynku napoi alko
holowych ?

— A niezależnie od tego — wpro
wadzenie do takiej jadłodajni Spe
cjalnych potraw dietetycznych powi
tane byłoby przez mieszkańców Chrza
nowa, a zwłaszcza górników, z praw
dziwym zadowoleniem. J. N,

F
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Zupa pomidorowa z ryżem
Ozorki cielęce w sosie, makaron.

Przepis na ozorki:

Trzy ozorki cielęce ugotować we

włoszczyżnie, a gdy miękkie zdjąć
skórkę i pokrajać w ukośne plastry.
Zrobić rumianą zasmażkę, rozprowa
dzić smakiem, posolić, dodać octu i
trochę cukru. Włożyć w ten sos ozor

ki 1 chwilę pogotować.

WRZESIEŃ - KWIECIEŃ

E? DAWAŁO się, że już wkrótce na-

stąpi budowa tzw. zaplecza Szko
iy nr 63 w Przegorzałach. Pod

stawą tych przy
puszczeń był fakt
zwiezienia wcale

pokaźnych ilości
cegły.

Było to we wrześ
niu ub. roku. Do

i dnia dzisiejszego
1 nic się. nie zmieni

ło: cegła leży na
dal, plany budowy, jak z tego wyni
ka, również. Jak długo stan ten po
trwa, chyba Prezydium MRN tylko
raczy wiedzieć. (Koresp. Cz. P.)

CO TO JEST?

przy
Karmelic-

TT7 ISI lecz stoi... Co to jest?
' Pewnie nie możecie się do

myśleć, więc Wam powiem: to jest
zegar, wiszący
na ścianie apte
ki KPA
ul.
klej 23.

O,
dział gospodar
czy KPA poru

szył ■wszystkie
sprężyny, ażebit

/i
Od

gdyby

zegar ruszył wreszcie z miejsca,
dodać trzeba, że nie działa już
paru miesięcy. (Koresp. ns)

NIE JECHALI

/D O czyni podróżny, który — po
długim oczekiwaniu przed zam

kniętym okienkiem kasy biletowej —

dowiaduje się, iż „kasjera nie ma, a

kluczy od kasy nie posiada nikt in
ny"? Bieży szybko na peron i zwra
ca się do dyżurnego ruchu z proś
bą, by poinformował kierownika po
ciągu o sytuacji oraz uprzedził go,
iż kilku pasażerów, nie z własne/
winy; nie pośiadd biletów.

Co powinien uczynić kierownik po
ciągu? Poinformować konduktora, by
nie żądał karnej opłaty i pobrał nor

malną cenę za bilet.
Jest to jednak

teoria, bowiem w

praktyce sprawa
wyglądała. ina
czej. Wprawdzie
dyżurny ruchu sta

cji Wieliczka, w

dniu 6.III, został
zawiadomiony
przez pasażerów
o niemożności
wykupienia biletu,

wskutek zamknięcia kasy, i z kolei

przekazał tę wieść kierownikowi po
ciągu nr 412, jadącego do Krako
wa. Ten ostatni jednak oświadczył,
iż nic go to nie obchodzi, gdyż pa
sażer jadący pociągiem musi posia
dać ważny bilet jazdy. W wyniku
rozbieżności zdań pomiędzy pracow

nikami kolei,, pasażerowie — poza
ceną biletu — musieli uiścić, po 30 zł.
kary, na który to smutny fakt otrzy
mali pokwitowania. I tylko dużej
wyrozumiałości konduktora .zawdzię
czają, iż na dodatek nie zostali po
traktowani jak chuligani, którzy chcą
jechać „na gapę".

Przykra ta przygoda zamąciła im

niedzielny pobyt w Krakowie. Nato
miast nic nie zakłóciło tego .dnia snu

kasjerowi w Wieliczce, (mk)

Paczki wartościowe
można lakować
w urzędach pocztowych

Aby ułatwić wysyłanie pocztą pa
czek wartościowych, Ministerstwo
Łączności wprowadza, od 1 kwiet
nia bież, roku, we wszystkich więk
szych urzędach pocztowych nową i>-
slugę: lakowanie i pieczętowanie pa
czek z podaną wartością. Nadawcy,
nie posiadający pieczęci do laku, bę
dą mogli oddawać paczki do lako
wania w urzędzie pocztowym. Za
usługę tę będą pobierane opłaty,
przewidziane w taryfie pocztowej.

W myśl przepisów pocztowych, od
ciskami pieczęci na laku lub plom
bie muszą być zamykane wszystkie
paczki z podaną wartością ponad
150 złotych.

Paczki, oddawane do lakowania,
powinny być dobrze opakowane ■i
przewiązane jednym kawałkiem moc

pego sznurka.

Również kolory materiałów
pozostawiają wiele do życzenia

AJWYZSZY już czas przygotować swą garderobę do sezonu wlo-
1 ’

sennego. Przespacerujmy się więc po sklepach i przekonajmy się:
jak zostały zaopatrzone na ten okres?

Dziękujemy
spółdzielniom pracy
które

ujspółpracoujały
w konkursie

500 nagród"lf

K OMITET wielkiego konkursu
“

„Echa Krakowskiego" pn. „500
nagród", zorganizowanego przez Re
dakcję „Echa", Rejonową Zbiornicę
Złomu i Wojewódzki Związek Spół
dzielni Pracy w Krakowie składa
podziękowanie wszystkim spółdziel
niom pracy, które — doceniając zna

cz.enie gospodarcze naszego konkur
su — samorzutnie ufundowały na
grody dla Czytelników-laureatów.
Spółdzielniami tymi są:

„Stal-Dźwig" w Krakowie, Pomoc
nicza Malarzy, „Sport", „Wytwór
nia Farb", Powiatowa Sp-nia U-
slug Rzemieślniczych w Miecho
wie, Pomocnicza Fotografów w

Krakowie, Rzemieślnicza Skórzana
w Oświęcimiu, „Robotnik" w Kra
kowie, „Elektrowspólpraca" w Kra
kowie, „Zbiórki Odpadków Domo
wych" w Krakowie, im. gen. Bema
w Tarnowie, Rzemieśln. Skórzana
w Krakowie, Pomocnicza Szklarzy
w Krakowie, Pomocnicza. Krawiec
ka w Krakowie, „Spoiwo" w Kra
kowie, „Beton-Zwir" w Niepoło
micach, „Trud" w Krakowie, „Od
rodzenie" w Krakowie, „Murbet"
w Tarnowie, Tatrzańska
Odzież. w Zakopanem,
Przem. Lud. w Żywcu,
Frzem.-Handl. w Krakowie,
Różnej, im. Kościuszki w Krako-

„Rozwój" w Skrzydlnej, „Kru
i" w Krakowie, Sp-nia Tka-
im. Pstrowskiego w Krako-
Uslug Kolejowych w Krako-
„Scenotcchnika" w Krako-

„Praca i Pokój" w Krako-
„Spólnota" w Białej, „Groma-

w Krakowie, Pomocnicza Bla-
„Vita“ w Kra-
.“ w Iirako-

■“ w Tarnowie.

Włók.
Dziew.

Inw.
Wytw.

wie,
szywo'
czy
wie,
wie,
wie,
wie,
da"
charzy w Krakowie,
kowie, „Errtaliografia'
wie, „Zwirowników'
Odzieżową im. Waryńskiego w Kra
kowie, „Unia" w Krakowie, Wy
twórnia Octu i Musztardy, Mu
zyczna „Gama", Kominiarzy I „Czy
stość" w Krakowie, Szewców i
Cholewkarzy w Kalwarii, „Jedność"
w Żywcu, „Twórczość" w Tarno
wie, „Zywczanka" Żywiec, Pow.
Skórzana, Myślenice, Pom. Rogo-
żywa i Tworzywa Sztuczne, Kra
ków, „Syntetyka", Spółdzielnia
Usług Różnych, „Zbieracz" Kra
ków, Wielobranżowa. Nowa Huta,
„Dentystyka", Kraków. „Fotos", Po
mocnicza Fryzjerów. „Motoruch",
ESP Krawców, „Metałotechnika",
Robotn. Biel.-Konf., RSP Rymarzy,
„Postęp" i „Fala" w Krakowie.

Jan Kalarus, Tarnów. Zgodnie z

z obowiązującymi przepisami, powin
niście płacić czynsz w wysokości 2 zł
46 gr za m kwadr, powierzchni miesz
kalnej. ■ (3124 II)

Bronisław Ratoń, Krak. Zakł. Far
maceutyczne, Kraków. Prosimy o nie
zwioczne przybycie do Redakcji. (499)
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KARUZELĘ

STRZELNICĘ I INNE URZĄDZENIA

„Wesołego
Ciasteczka'*

Oferty K-1163 „Prasa", Kraków,
Rynek 46. K-1163

GORSET¥ ,

.SZNURÓWKI
DAMSKIE 1 MĘSKIE

BCUPiMY
Zgłoszenia: Państwowe Teatry w Krako
wie Pracownie Krawieckie przy ul. Św.

Krzyża 21. K-1173

UGŁOSZŁKIA OUOE
PRACA

PRZYJMĘ ucznia krawieckiego z począt
kami praktyki. Kraków, Karmelicka 36 m.

POTRZEBNA pomoc do baru. „Mały Bar“,
Kraków, Marka 23.

______________

3667

PRZYJMĘ pomoc domową. Kraków, Krze
mionki II m. '1. tel. 212-71 .__________

- 3684

POMOC domowa (z poleceniami) potrzeb
na. Kraków, Karmelicka 52 ni. 6 . 377a

POSZUKUJĘ pomocy domowej (do dziec
ka). Warunki dobre. Wiadomość Wola Ju-
stowska, Restauracja ,,Sielanka . 3785

lecz fasony są niemodne
i nie mogą zadowolić klientów

IV/T IEJSCE zimowych płaszczy za

jęły wiosenne i letnie palta za

równo, męskie, damskie jak i dzie
cięce. Pojawiły się też kostiumy,
tzw. prochowce, wiatrówki, gotowe
sukienki, jedwabne bluzeczki.

Oto barwne wełenki sukienkowe
(najwięcej jest ich w kolorach czer
wonym i zielonym), wełny na płasz
cze, torebki z nylonu i ze skóry, sza
liki o efektownych wzorach.

Gromadki przechodniów oglądając
wystawy z obuwiem, zwracają prze
de wszystkim uwagę na półbuty. Po
kazały się także tzw. czółenka, na

płaskim i wysokim obcasie.
Niestety, wiele pozostaje jeszcze

do życzenia. Aby uzupełnić garde
robę, kupujący zmuszony jest nie
jednokrotnie „zwiedzić" kilkanaście
sklepów. Bywa, że na próżno...
Gdzie leży tego przyczyna?

Zbyt mało zróżnicowane są wzo

ry, gatunki i modele. Zurnale po
kazują co innego, a producenci ro

bią co innego. Rezultat jest taki,
iż często, oglądając płaszcz lub
kostium uszyty z dobrego materia
łu, klientka zastanawia się:

— To byłoby ładne i modne
przed kilku laty, ale dziś już nie...

Weźmy teraz pod uwagę materia
ły płaszczowe. Prawdziwą sztuką
jest znalezienie gładkiego fiauszu,
który poszukuje większość kobiet.
Jeżeli zaś chodzi o flausz koloru
beige nie ma go ani „na lekar
stwo". Brak jest też w większych
ilościach jasnych, pastelowych ko
lorów wełenek na sukienki.

P ODOBNIE sprawa przedstawia*■ się z gotowymi płaszczami. Uka
zało się, co prawda kilka nowych
modeli, ale to nie wystarczy. Rów
nież dobór materiałów na płaszcze
jest poniżej krytyki. Niewiele np.
kobiet pokazałoby się w wiosen
nym płaszczyku z wypłowiało-gra-
natowej wełny, przetykanej czarną,
czerwoną i turkusowo - zieloną nitką.

Nielepiej wyglądają niektóre ko
stiumy i gotowe sukienki. A czyż
nie powinny być one eleganckie? O
tym jednak producenci nie myślą.
Nie zastanawiają się też nad więk
szym, bardziej atrakcyjnym .wybo
rem. •

Warto też powiedzieć słów kilka
na temat damskich torebek. Jest ich

Walne zebrania
kół TPP-B
w zakładach pracy

Od 20 marca br., rozpoczęły się w

krakowskich zakładach pracy wal
ne zebrania kół Towarzystwa Przy
jaźni Polsko-Radzieckiej. Na zebra
niach dokonuje się podsumowania
rocznych wyników pracy oraz prze
prowadza się wybory nowych władz.

Zebrania kół TPP-R odbyły się w

Spółdzielni Pracy „Krakus", w Biu
rze Projektów Wodno-Melioracyj
nych, w „Motozbycie", Warsztatach
Drogowych PKP, w Rejonowym Biu
tze Sprzedaży CPLiA oraz w Fa
bryce Drutu i Gwoździ. (1)

Rynek

Redaguje Kolegium.
Redakcja: Kraków, Wiślna 2, II p.
Administracja RSW „Prasa", ul

Wiślna 2, II p., teł. 558-62.
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Główny 46, tel. 553-40.
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Czytelnikami: 542-53 (w godz. 10—17),
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Zam. 807. B-6-4618

DYWAN (3,5 x 2,5)* prawie nowy, urządze
nie sklepowe branży galanteryjno-drogeryj
nej (wiśniowe), okna ośmiokwaterowe
(180 x 110), łódź — hamburkę ora-z kajaki,
sprzedam. Wiadomość: Kraków, ul. Księ
cia Jóżefa 6, przystań kajakowa. 3802
—------------------- -------------------------------------

,

LOKALE

K.Z.E.K .

— ZAKŁAD REMONTOWI

Stocznia w Krakowie
ul. Portowa 18, tel. 561-62

PRZYJMUJE
DO PRZETARCIA

KAŻDĄ ILOŚĆ drzewa

o przekroju do 60 cm.

Termin wykonania wg umowy.

OSTRZEŻENIE
Prezydium Miejskiej Rady Narodo

wej w Brzesku zawiadamia, że z je
go biura

została skradziona
maszyna do liczenia
marki „Underwood"

Nr Nr 246341 i 10120.

Ostrzega się przed kupnem wyżej
wymienionej maszyny. K-1167

POMOC domowa potrzebna. Zgłoszenia
przed południem. Kraków, ul. Manifestu

Lipcowego 9 m. 4 . 3803 KUCHENKĘ gazową z piekarnikiem sprze
dam. Kraków, Dietla 68 m. 1. 3660

POTRZEBNA gosposia od zaraz. Kraków,
Dzierżyńskiego 1‘2-a/lI. 3805 MOTOCYKL BSA 750, z wózkiem, sprze

dam. Kraków, Wenecja 11 m. 3. 3664

KUPNO
RADIO oraz adapter, nowe, sprzedam. Kra
ków, Kołłątaja 11 m. 14. 3669PIANINO stare lub fortepian kuplę. Ofer

ty 3570 „Prasa", Kraków, Rynek 46. 3570
MOTOR stabilny „Deutz-Diesel" 25 H. P.

nowy, sprzedam. Kraków, Urzędnicza 41/4.KUPIĘ klej do blachy (na gorąco). Kra
ków. Smoleńsk 27/5, tel. 210-46. 3651

MOTOCYKL 125 „Sachs", dobry stan,
sprzedam. Kraków, Czarnowiejska 81, go
dziny 15—18. 3674

SPRZEDAŻ

FORTEPIAN „Bluthnera" sprzedam., Kra
ków, Długa 23/6. 31377 SAMOCHÓD „Hansa", 4-drzwiowy oraz

autobus „Opel-Blitz" sprzedam. Kraków,
Langiewicza 16/6, tel. 583-63. 3690RADIO „Mińsk" z adapterem — nowe

sprzedam. Oglądać od godz. 17—19. Kra
ków, ul. Czarnowiejska 7 m. 1. 3658 BIBLIOTEKĘ (orzech kaukaski) sprzedam.

Kraków. Salwatorska 4 m. 6 ,tel. 599-22,
PIANINO czarne, pancerne, marki ,,Som-
merfeld", stan bardzo dobry, płaszcz dam
ski, letni, popielaty, nowy, na wysoką oso
bę, 2 obrazy Je-ize.go Kossaka, sprzedam.
Kraków, Józefa 9 ni. 35, II p. 3659

WÓZEK sportowy, dziecinny, w dobrym
stanie, dla bliźniąt, sprzedam. Kraków,
Łobzowska Boczna 6 m. 3. 3781

SPRZEDAM kompletny skrypt do ustnego
egzamirtu na uprawnionego technika den
tystycznego. Oferty 3789 „Prasa", Kra
ków, Rynek 46. 3789

PIANINO krzyżowe, pancerne oraz sypial
nię ciemną sprzedam. Kraków, Plac' Gro
ble 17/5. 3661

ZAMIENIĘ komfortowe mieszkanie 2-poko-
jowe (balkon) w Stalinogrodzie na podob
ne w Krakowie. Oferty 3512 ,,Prasa“, Kra
ków, Rynek 46. 3512

ZAMIENIĘ pokój z kuchnią na podobne
większe lub na dwa małe pokoje z kuch
nią. Oferty 3657 ,,Prasa", Kra.ków, Ry
nek 46. ’ 3657

LEKARZ poszukuje pokoju przy rodzinie.

Oferty 3672 „Prasa", Kraków, Rynek 46.

ZAMIENIĘ pokój z kuchnią (gaz, V p.)
przy ul. Boh. Stalingradu na dwa pokoje
z kuchnią. Szczegóły do omówienia. Ofer
ty 3692 „Prasa", Kraków, Rynek 46.

PRZYJME na. wspólne mieszkanie starszą
osobę. Oferty 3758 „Prasa", Kraków, Ry
nek 46. 3758

ZAMIENIĘ trzy pokoje z kuchnią (małe)
komfortowe, w willi, I p., garaż, ogród
owocowy, w Szczecinie — Pogodnie na

mniejsze w Krakowie. Oferty 3783 „Pra
sa", Kraków, Rynek 46. 3783

SPRZEDAM bez pośredników połowę do
mu piętrowego z ogrodem przy ul. Trau
gutta. Oferty 3663 „Prasa", Kraków. Ry
nek 46. 3663

OGRÓD, około 2 mórg (wysoko położo
ny) w okolicy Krakowa kupię bez pośred
ników. Oferty 3760 „Prasa", Kraków, Ry
nek 46. 3760 1

co prawda dużo, ale fasony śą opa
trzone i mało zróżnicowane.

Pokazały się w sprzedaży rów
nież jedwabie. Oczekiwano na no
we wzory — figury geometryczne,
groszki, paseczki — a tu większość
deseni stanowią kwiaty. Nie ma też
gładkich piócienek, a kretony, i per
kate odznaczają się brzydkimi wzo
rami.

W sklepach są już w sprzedaży
pierwsze letnie buciki. Niestety,
nowych ani ładnych fasonów zupeł
nie nie widać. Nie ma też tak bar
dzo oczekiwanych białych gdynek
ze skóry na wyższym obcasie, a

już o efektownym skombinowaniu
paseczków w letnim obuwiu nie
można nawet marzyć.

*7 AMOWIC obuwie w Spółdzielni?
ZJ Nie można. Weźmy chociażby
pod uwagę Spółdzielnię „Gromada".
Jak dotychczas, nie ma ona np.
białej skóry, a od chwili zamówie
nia do jego zrealizowania minie 10
tygodni... Można więc liczyć się z

możliwością oddania obuwia letniego
w... październiku.

Producenci nie liczą się z życze
niami klientów, nie dokładają sta
rań, aby wyroby były ładne i mod
ne.

aby wyroby były ładne i mod-
Stąd odbiorca jest niezadowo

lony, a surowiec nie zostaje właści
wie wykorzystany.

Producenci nie chcą wiedzieć co

poszukuje nabywca i jaki towar

rozkupywany jest „z miejsca". A to,
co dziś jest modne, zapewno ukaże
się w handlu po dwóch latach...

(bp)

Z sali koncertowej

Występ Niny Lelczuk
i Symfonia „Z Nowego Świata" Dtuorzaka

w koncercie Filharmonii Krakowskiej
ECHEM Konkursu Chopinowskiego

był w Krakowie niedawno wy
stęp uczestniczki Konkursu, pianistki
radzieckiej, Niny Lelczuk.

Młoda pianistka odegrała wraz z or

kiestrą Krakowskiej Filharmonii pod
dyr. Jerzego Katlewicza Koncert for
tepianowy f-moil Chopina.

Wykonanie Koncertu Chopina przez
Ninę Lelczuk nacechowane było spo
kojem, umiarem i dużą dozą uczucio
wości, co odpowiadało charakterowi
dwóch pierwszych części Koncertu.
Natomiast w części trzeciej — Aleg-
ro vivace — brakowało oznak tempe
ramentu planistycznego i siły uderzę
nia.

Publiczność krakowska przyjęła mło
dą laureatkę bardzo serdecznie. Skla
niając ją do parokrotnych bisów (Ma
żurek i Etiuda Chopina).

p OZA . występem Niny Lelczuk,■U program wieczoru obejmował
uwerturę do opery „Wolny Strzelec"
K. M. Webera oraz Symfonię „ Z No
wego Świata" Antoniego Dworzaka.

Z prawdziwym zainteresowaniem
słuchaliśmy zwłaszcza Symfonii Dwo
rzaka, która należy dziś do arcydzieł
światowej literatury muzycznej tego
typu. Symfonię „Z Nowego Świata"
napisał Dworzak w czasie swego kil
kuletniego pobytu w Ameryce u schyl
ku ubiegłego wieku. Dworzak, w któ
rego twórczości stale przewijają się
ludowe motywy słowiańskie, w Sym
fonii „Z Nowego Świata" obficie czer

pał pomysły kompozytorskie z boga
tego folkloru północno-amerykańskie
go: Murzynów i Indian. Ciekawe jest
zwłaszcza połączenie przez kompózy
tora w niektórych fragmentach dzie
ła motywów ludowych słowiańskich
z egzotyką amerykańską, co daje słu
chaczowi wrażenia jedyne w swoim
rodzaju.

Koncertem dyrygował z prawdziwą
swadą kapelmistrzowską Jerzy Katle
tvicz, którego interpretacja dyrygenc
ka w prowadzeniu, zwłaszcza tak od

ECHO KRAKOWSKIE

19.15 „Kau-

godz. 19.15

„Legenda o

„Ro

Słowackiego — godz.
kaskie kredowe kolo".

Stary (duża sala) —

.,Ruy Blas".

Poezji — godz. 19.15
miłości".

Młodego Widza — godz. 19.15

mantycznl".
Groteska — nieczynny.
Estrada Satyryczna — godz.

„Wesołe porachunki".
Nurt — godzi 19 „Grzech"

19.30

o

Apollo — godz. 16 1 18 „PoematApollo — godz. 16 1 18 „Poemat o

miłości". Impreza estradowa i „Upici
na sprzedaż" godz. 20.

Uciecha — godz. 16, 18, 20 „Ka
riera", godz. 22 „Ciemna rzeką".

Wanda — godz. 16, 18, 20.15 „Skar
by sułtana".

Wolność — godz. 16, 18, 20 „Sier
pniowa niedziela".

Warszawa — godz. 16, 18 „Alarm
w cyrku", godz. 20 — impreza estra
dowa i „Noc w Wenecji".

Sztuka — „Gol" godz. 16, 18, 20.
Młoda Gwardia —• godz, 15.30, 17.30

19.30 „Dumna królewna".
Chemik — nieczynne.

powiedzialnego dzieła, jakim jest
Symfonia „Z Nowego Świata", zasłu

guje na słowa szczerego uznania.

Zastępca

Zamiast kosztownego
nitowania — spawanie

Zakłady im. Szadkowskiego
zastosowały metodę

swych racjonalizatorów
<0 DY Zakłady Budowy Maszyn i
'Jr Aparatury im. Szadkowskiego o-

trzymały zamówienie na ogromne
zbiorniki z blachy; pracę tę zamie
rzano z początku wykonać spo
sobem wszędzie w takich wypad
kach stosowanym, przy pomocy ni-
tcwania. Trzeba byłoby wywiercić
kilkaset otworów, produkować
potem zachodzące na siebie

ny blachy nitować na gorąco.

Do wykonania zbiorników tą
dą w Zakładach im. Szadkowskiego
jednak nie doszło, gdyż zastąpio
no ją spawaniem „na styk".

Zastosowanie spawania do tego
typu prac jest pomysłem racjonali
zatorskim konstruktora Stefana Sa-

rosieka, technika Zdzisława Kome-

diowskiego i

Musiala.

Pomysł ten

szczędności,
wszystkim z

rzogodzin oraz zaoszczędzenia 13.180

kilogramów blachy. (1)

nity, a

czlo-

meto-

kalkulatora Ludwika

przyniósł 144.118 zł o-

uzyskanych przede
obniżenia ilości robo-

NIERUCHOMOŚCI

BŁAŻKO Konstanty, zarrf. w Krakowie,
zgubił kwit komisowy nr 6418, wydany
przez sklep MHD nr 139. 3693

URZĘDOWSKA Halina, zam. Kraków, zgu
biła indeks wydany pnzez WSE w Kra-

BIERNAT Danuta, zam. Kraków, zgubiła
przepustkę wydaną przez Zakłady Wytwór
czd Podzespołów Telekomunikacyjnych. ■

3762

Sh*. 5

Przyjaźń — „Pieniny", „Grajkowie
naszych pól i ląk“, „Międzynarodowe
Zawody Łyżwiarskie" godz. 17, 18,
19 i 20. Specjalny program dla dzieci
„Sen wigilijny", „Historią o czyży
kach", godz. 15, 16.

Związkowiec — „Krzysztof Ko
lumb" godz. 19.

Pałac Sztuki wystawa sztuki me«

ksykańskiej.
Dom Plastyków: wystawa grupy

14.

Wystawa historii Wawelu — wtor
ki. środy, czwartki godz. 9—14.30,
piątki godz. 12 — 18.

Muzeum Etnograficzne (pl. Wolni*
ca I) — „Sztuka w s'rojn ludowym"*

WystaWa w domu Szolaysktęb (pl.
Szczepański 9).

Muzeum Historyczne miasta Krako
wa (ul. św. Jana 12;.

Muzeum Archeologiczne przy PAN
(ul. św. Jana) — „Zbiory archeolo
giczne".

Oddział Muzeum Narodowego (ul,
Smoleńsk 9) — „Sztuka Dalekiego
Wschodu".

Galeria w Sukiennicach —> „Nor«
blin a rzeczywistość polska na prze
łomie XVIII 1 XIX wieku",

DYŻURY
Pogotowia Ratunkowego — ul. Sie

miradzkiego 1. Telefony: 222-22, 594-i8
i 211-12 udziela pomocy we wszyst
kich nagłych wypadkach t nagłych
zachorzeniach oraz w przypadkach po
łożniczych.

Ambulatorium Pogotowia czynne
test cała dobę.

APTEK

Dietla 78, Karmelicka 23, Szcze
pańska 1, Lubicz 7, Długa 88, Kra
kowska 19, Kościuszki 18, Pstrow
skiego 27,

SZPITALI

DYŻUR CHIRURGICZNY
Oddział Chirurg. Szpit. im. Bier

nackiego (Trynitarska 11).
DYŻUR POŁOŻNICZY

Klinika Położn. i Chorób Kobie*

cych AM.

; SOBOTA, 2.IV.1955 R. ,

5,05 Wiad. 5,10 Por. rozm. roln. 5,25
Aud. dla wsi 5,35 Omów, progr. dnia,
i kom. 5,48 Gimn. 6,00 Stan pog. i
dzień, por. 6,15 Muz. balet. 6,35 Kai. ,

rad. 6,40 Wirtuozi muz. rozr. . 7,00
Stan pog. 1 dzień., por. 7,15. „Z pio

senką do pracy" 7,40 Wiad. 7,45 Tan-,
ce lud. różn. nar. 8,00 Konc. muz.

rozr. 8,40 Utw. skrz. 12,04 Wiad. 12,10
Przegl. prasy stół. 12,15 Utw. na klar,
net.— wyk. L . Kurkiewicz .12,30.
„Na swojską nutę" 12,45 Aud. dla,
wsi 13,05 Omów, progr. 1.3,10 Utw.
wioloncz. 13,30 Aud. dla kl. V i
VI 14,00 Wiad. 14,05 Inf. i 14,09 Kórń.
o stanie wód 14,10 Aud. dla kl. I
i II 14,30 Konc. symf. 15,15 Konc.
ork. z Łodzi 16,00 Najmłodsi poeci
Krakowa 16,15 Mel. lud. 16,30 Dzień,
krak. i kom. meteor. 16,40 Felieton
tygodnia 16,50 Młodzież recytuje'
utw. Adama Mickiewicza (konkurs)
17,00 Aud. dla dzieci 17,30 „Zaklęte
koło" — aud. w oprać. J. Mostowicz.
17,40 Konc. życzeń 18,10 Piosenka
tygodnia 18,15 Wiad. 18,20 Aud. aktu
alna 18,35 Pieśni i mel. lud. 19,00
Muz. i aktualn. 19,25 Zagadka litera
cka 19,55 Muz. tan. 20,30 „Przy so
bocie po robocie" 21,30 Stan pog. i
dzień, wiecz. 21,50 Piosenki 22,00
Konc. życzeń 23,00 „Dla każdego
coś miłego" 23,50 Ost. wiad.

RÓŻNE

PRZYJMĘ administrację domu. Wiadomość:
Kraków, Michała Stachowicza 15 (Admi
nistracja). 60

SZTUCZNE cerowanie, odnawianie krawa
tów, endel: Kraków, Sławkowska 11.

ZNALEZIONO psa, młodego wilka-mies-zań
ca. Wiadomość: Kraków, telefon 556-13.

ARTYSTYCZNE cerowanie garderoby, od
świeżanie krawatów, plisowanie, rep.asa-

cja pończoch: Kraków, Bohaterów Stalin
gradu 6. 3770

ZGUBY
---------------- ----------------------------- ----------- __1
BULARA Mieczysław, zam. Prokocim.
zgubił świadectwo ukończenia Szkoły Pod
stawowej w Prokocimiu. --------------------- §639

ZGINĄŁ czarny piesek - ratlerek. Proszę
odprowadzić za wynagrodzeniem:. Kraków,
Felicjanek 17 m. 14. 3676

POPCZYNSKl Wacław, zam. Kraków, zgu
bił legitymację szkolną wydaną prże« IV
Liceum. 3689



Aa chwilę przed gwizdkiem sędziego

Każda niedziela przynosi
wiele niespodzianek

w rozgrytukach ligi irojeiródzkiej
W czołówce kroczą
trzy drużyny Zrzeszenia Stal

(ORAZ ciekawiej układają się rozgrywki w krakowskiej lidze woje-
wódzkiej. Każda niedziela przynosi sporą porcję niespodzianek. Tru

dno mówić o zdecydowanych faworytach, gdyż drużyny grające na swo
ich boiskach często tracą punkty.

Eliminacje
kolarzy Austrii
przed Wyścigiem
Pokoju

Kolarze Austrii rozegrali uliczny
wyścig w Wiedniu w którym starto
wało72kolarzyklasyA,BiCztym

że ostatni wy
ruszyli na 3 rm

nuty przed star
tem pozostałych
zawodników.

W wyścigi:
startowali rów
nież najlepsi kn
larze Austr.i
przygotowujący
się dó udziału
w VIII Wyścigu
Pokoju. Oni też

zajęli czołowe
miejsca za wyjątkiem .szóstego, które
wywalczył niespodziewanie 18-letni
Ruiner (Klasa C.) Zwyciężył Simie
2:57,50 przed Muellerem 2:58,05. Trze
cie miejsce zajął Reisinger, czwarte
— Christian a piąte Rauner.

Kolarze Libanu
___

UJ II MISM___
\V OSTATNICH dniach wply

* ’

nęlo do Komitetu Organi
zacyjnego II Międzynarodowych
Igrzysk Sportowych Młodzieży
zgłoszenie kolarzy Libanu.

Zawody bokserskie
w Notuej Hucie

Koło Sportowe Budowlani przy
Zjednoczeniu Instalacji Sanitarnych
w Nowej Hucie organizuje w nie
dzielę. tj. 3 bm. towarzyskie zawo
dy bokserskie między Budowlanymi
Nowa Huta a Stalą Huta im. Lenina.

Zawody odbędą się w sali SPZ,
osiedle B-l.

Początek o godz. 18.

Bieg na przełaj
w niedzielę

Sekcja lekkoatletyczna WKKF
Kraków organizuje w niedzielę, 3
bm. bieg na przełaj w skali woje
wódzkiej z udziałem zawodników’
wszystkich zrzeszeń sportowych.

Bieg rozegrany zostanie na Bło
niach o godz. 11. Start i meta przed
stadionem lekkoatletycznym Sparty
przy al. 3 Maja.

Pomoc dla Juliusza przyszła nieprędko i ze strony ludzi, po
których nie spodziewaliśmy się uczynności. Życzliwość ich
okazała się zresztą mniej bezinteresowna, niż sądziliśmy z po
czątku.

Szukając człowieka który by miał jakiś dostęp do władz, po-
myślałem w pierwszym odruchu o Kicińskim, najbliższym
wówczas przyjacielu Olechnowicza, ale Donat okazał się
nieuchwytny. Zaraz po wypadku zaszył się gdzieś w górach
na całą zimę. Dzisiaj rozumiem, że tchórzliwy ten „lotnik",
przestraszył się wtedy swego czynu, jak dziecko, które po
większającym szkiełkiem zapali firankę. Przypuszczam i to,
że ojciec Donata obawiał się, by czyjeś sprawiedliwe ręce
nie porachowały kości ukochanemu jedynakowi. Stąd i szczo
drość i przychylność starego fabrykanta w późniejszej fazie

sprawy Olechnowicza, gdy wzięli ją w swoje ręce Teodor

Glębkowski i nie kto inny, tylko Józek Gubrych, „stary gą
sior", jak ochrzciła go Wanda Golian.

Józek zjawił się u mnie w kilka miesięcy po aresztowaniu
Juliusza, gdzieś w połowie maja. Nie widziałem go przeszło
trzy lata, od pamiętnej chwili', gdy pomógł wydobyć od swo
jego ojca Cezarego, sto pięćdziesiąt złotych, niezbędnych by
Juliusz mógł rozpocząć studia. Słyszałem, że ,,średni Gu
brych" studiuje medycynę w Wiedniu.

Od razu na pierwszy rzut oka mogłem zauważyć, że Józek
rozrósł się w ciągu tych lat, zapuścił wąsy, bardziej niż przed
laty dba o swoją powierzchowność, Wszystko na nim było
doskonale skrojone i w najlepszym gatunku. Gubrych lubił

dawniej ubierać się swobodnie, byle jak. Ten wiecznie ruch
liwy chłopiec o naturze włóczęgi, stale uwikłany w roman-

tyczno-finansowe awantury, biegający po ulicach naszego
miasta w rozchełstanej koszuli i poplamionych spodniach, w

nieskazitelnym garniturze wyglądał teraz jak postać z karna
wałowej zabawy. Twarz Józka, zdrowa, ciągle uśmiechnięta,
błyskająca dwoma rzędami zębów, niczym od dentysty, przy
pominała oblicza z plakatów reklamujących „Kalodont".

Gubrych spostrzegł widocznie, że ubawił mnie swoim wy
glądem, bo czym prędzej wyjaśnił, rozkładając ręce:

— Nabili mnie w ten garniturek i nie ma rady... Moi sta
rzy... Tak, tak...

«<- Dlaczego?

SZYSTKO wskazuje na to, że. w

tym sezonie rozgrywki w lidze
wojewódzkiej trzymać będą w napię
ciu, może az do końca mistrzostw,
tysiączne rzecze sympatyków 15 dru
żyn naszego okręgu, walczących o

awans do drugiej ligi.
Jak dotąd najlepiej spisują się dru

żyny Zrzeszenia Sportowego Stal. W
czołówce uplasowały się jedenastki
Stali KZWME, Stali Tarnów I Stali
Żywiec, zajmując obecnie trzy pierw
sze miejsca. Ma jeszcze szanse na po
prawienie swej lokaty również i
czwarta drużyna tego zrzeszenia.
Stal Huta im. Lenina, która zajmuje

w tej chwili 8 miejsce.
Uzyskała ona ostatnio
w Żywcu wynik bez-
bramkowy w meczu

ze swą imienniczką,
zaliczającą się do przo
du.jących drużyn na
szego okręgu i należy
się, spodziewać, że pił
karze z Nowej Huty
jeszcze nieraz pokażą
swe „pazurki".

Jak już wspomnieliś
my własne boisko stra
ciło w dużej mierze

na sile. W uńeglą niedzielę ani Kole
jarz Nowy Sącz, ani też Unia Botek,
grające na swych „śmieciach" nie pi -

trafiły odnieść zwycięstwa nad Stalą
KZWME i Włókniarzem Chełmek, któ
re zainkaso-waly na wyjeździe po dwa
punkty. Tylko lepsza i skuteczniej
sza gra decyduje o sukcesie, niezależ
nie od tego, czy się gra u siebie, czy
na boisku przeciwnika.

’

Dzięki zwycięstwu w Nowym Są
czu, Stal KZWME objęła prowadze
nie w. tabeli, ale musi ona obecnie od
dać. pierwszą lokatę innej drużynie,
gdyż piłkarze KZWME pauzują w naj
bliższą niedzielę.

Szturm na pozycję przodownika ta
beli przypuszczą więc takie zespoły,
jak Stal Tarnów grająca na swym bo
isku z LZS Czyżyny, Stal Żywiec i
Unia Borek, które spotkają się mię
dzy sobą w Żywcu. Sądzimy, że dru
żyna tarnowska, mająca łatwego do
pokonania przeciwnika, uplasuje się
jednak na czele tabeli.

Mecz w Żywcu należy zaliczyć do

najciekawszych spotkań niedzielnych,
przy czym wykazująca lepszą formę

Trzy wiadomości

Primaaprilisowe
We wczorajszym numerze „Echa"

trzy wiadomości zamieszczone na

stronie sportowej pt. „Zatopek i czo
łówka naszych najlepszych długody
stansowców startuje dziś w Krako
wie", „Specjalna premia dla wyso
kich mężczyzn" oraz „Vienna gra
z Cracovią w drugi dzień Świąt
Wielkanocnych" — były oczywiście
wiadomościami na prima aprilis.

Sądzimy, że nasi Czytelnicy w po
rę zorientowali się i nie dali wpro
wadzić się w błąd..

Stal powinna wyjść z niego zwycię
sko.

, Ciekawie zapowiada się również
spotkanie Włókniarza Chełmek z Ko
lejarzem Prokocim w Chełmku. Gdy
by zespół prokocim,siki, grający w

tym sezonie znacznie gorzej niż w

toku ubiegłym, doznał Kolejnej po
rażki, to wówczas szanse jego na do
łączenie do czołówki zmalałyby do ze

ra. W krytycznej sytuacji znajduje
■się Sparta-Dąbski z . Krakowa, nie
gdyś przodująca drużyna naszego okrę
gu. W trzech meczach doznała ona

porażek i obecnie zajmuje ostatnie
miejsce w tabeli. Może w niedziel
nym meczu ze Sparta-Bronowianka
piłkarze Dąbskiego pokażą wreszcie
lepszą grę i odniosą pierwsze zwycię
stwo.

Pozostałe trzy mecze w lidze wo
jewódzkiej tn spotkanie Stali Huta
im. Lenina ze Spartą-Bronowianką,
Unii Tarnów z Włókniarzem Andry
chów i Budowlanych Nowa Huta z

Kolejarzem Nowy Sącz.
A propos Budowlanych Nowa Huta,

to chcieiibyśmy zakomunikować, że
koło to złożyło pierwszy protest w te
gorocznych rozgrywKach ligi woje
wódzkiej odnośnie wyniku meczu z

Unią Tarnów. Mecz ten zakończył sic
wynikiem 3:2 dla Unii, ale Budowla
ni twierdzą, że faktyczny stan zawo
dów byl 3:3. Na dwie minuty przed
końcem, uzyskali oni wyrównująca
bramkę, uznaną i przez sędziego
głównego i sędziego bocznego, której
jednak nie chciala uznać drużyna
Unii. Targi pomiędzy zawodnikami a

sędziami trwały dłuższą chwilę i w

rezultacie Unia nie rozpoczęła gry od
środka, lecz obrońca tarnowski
kopnął piłkę z linii autowej. Niezde
cydowany arbiter tuż po wykojee od-
gwizdal koniec meczu podtrzymują'
jednak swą decyzję, uznającą prawi
dłowe zdobycie wyrównującej bram
ki Protest Budowlanych rozpatrywa
ny będzie na najbliższym zebraniu
komisji weryfikacyjnej spn. WKKF.

Zarycki trzeci
w slalomie

specjalnym
Wicemistrz świata -

dziewiąty
W MIEJSCOWOŚCI Vratne koło

Żiliny, w drugim dniu Między
narodowych Zawodów Narciarskich o

Wielką Nagrodę Słowacji rozegrany
został slalom specjalny mężczyzn.

Pierwsze miejsce zajął reprezen
tant Związku Radzieckiego, Talia-
now z łącznym czasem obu przejaz
dów 1:48,1. Drugi był Bogdalek (CSR)
1:51,9. trzeci Zarycki (Polska) 1:53,

czwarty Fuczik CSR
1:57,5, piąty Sarków
(ZSRR) 1:58,5, szó
sty Marusarz (Pol
ska) 1:58,7.

Pozostali Polacy,
to znaczy Dziedzic,
Gogulski, Roj i
Czarniak mieli u-

padki i uplasowali
się na dalszych
miejscach.

Niespodzianką było stosunkowo da
lekie — 9 miejsce wicemistrza świa
ta Obermiillera (Niemcy zach.)

Tajemnica
— Masz przyjemność — Józek skłonił lekko głowę 1 wsadził

kciuki za kamizelkę — rozmawiać z rekinem przemysłowym.
Byczy kawał, co? Mateczka powołała mnie w grono dyrekto
rów swojej fabryki. Dyrektor musi odpowiednio wyglądać,
żeby robotnik znał pana. No i wyglądam. Cały dzień jak na

galowym pogrzebie!
— Przerwałeś studia?

Gubrych wyrżnął mnie w plecy kordialnie, mówił głośno,
jak gdybym był w sąsiednim pokoju:

— Studia? Po roku, po niecałym roczku. A właściwie nie

rozpoczynałem ich wcale — wzniósł palec. — Z wyjątkiem
anatomii kobiecego ciała!

— Mówiono mi przecież, że studiujesz w Wiedniu medycynę.
— Owszem, starzy byli przekonani, że studiuję. Wierz mi,

nie mam pojęcia, jak wygląda ten wiedeński uniwersytet, na
wet Wiednia, ściśle mówiąc, nie widziałem na oczy.

— Ale byłeś przecież, wiem z pewnością.
— Owszem. Dali mi na drogę portfel szylingów i pojecha

łem. Matka wołała jeszcze za mną z peronu, żebym koniecznie
zwiedził Schónbrunn i Stephanskirćhę, byczy kawał co? Znam
te zabytki tylko z pocztówek, słowo honoru... Nie było kiedy
zobaczyć. 1 nie żałuję. Poznałem Wiedeń od najlepszej stro
ny. — Józek uśmiechnął się z szelmowską melancholią:

— Pierwszej wiedence spodobałem się od razu na dworcu.
Zawiozła mnie- własnym samochodem do zakładu, to mech
«ie Warszawa schowa. Pałac, Każda i tamtych dziewcząt mo

Sportomcy
Sparta Nowy Sącz
podjęli
zobowiązania
dla uczczenia
1 Maja
i mzyiDają innych
do współzawodnictwa

Działacze i sportowcy TKS Spar
ta N. Sącz zobowiązali się dla ucz
czenia Święta 1 Maja:

przepracować 800 roboczoęódzin
przy budowie stadionu TKS Sparia
w Nowym Sączu,

gremialnie złożyć podpisy pod
Apelem Światowej Rady Pokoju w

pierwszym dniu ich składania,
stworzyć 5 trójek agitacyjnych

oraz włączyć, się czynnie do pracy
propagandowo-wyjaśniającej w cza
sie zbierania podpisów pod ApelemŚwiatowej Rady Pokoju

tit zdobvć ponad plan 50 odznak
SPO i BŚPO,

zdobyć ponad plan 4 pierwsze
klasy sportowe, 8 drugich, 25 trze
cich 1 30 młodzieżowych,

tt roztoczyć opiekę nad LZS przy
POM w Podegrodziu,

zorganizować dla LZS w Pode
grodziu imprezy piłki nożnej, siat
kowej, boksu, tenisa stołowego i sza
chów,

przydzielić stałego instruktora
dla LZS w Podegrodziu.

Zawodniczki, zawodnicy i działa
cze TKS Sparta Nowy Sącz wzywają
sportowców innych kół sportowych,
LZS i SKS do podejmowania podob
nych zobowiązań.

Ryczkówna
przechodzi do CWKS

ale•••

PREZYDIUM Sekcji Tenisa
GKKF przy udziale przed

stawicieli Rady Głównej ZS
Stal i kierownictwa sekcji teni

sowej CWKS rozpatrywało spra
wę zmiany barw klubowych Zu

zanny Ryczkówny (Stal Gliwi
ce), która zgłosiła swój akces
do CWKS.

Po dokładnym zbadaniu spra
wy, Prezydium Sekcji Tenisa
GKKF zezwoliło Ryczkównie
na zmianę barw klubowych
mając na uwadze fakt, że w

macierzystym zrzeszeniu nic
ma ona obecnie' odpowiednich
warunków treningowych, mogą
cych zapewnić właściwy rozwój
jej uzdolnień sportowych. Rów
nocześnie stwierdzono, że Rycz
kówna nie miała w swym kole

dostatecznej opieki wychowaw
czej. W związku z tym nałożo
no na CWKS obowiązek rozto
czenia nad Ryczkówną pełnej o-

pieki wychowawczej i sporto
wej.

Ponieważ jednak Ryczkówna
wykazała nieodpowiednią posta
wę wobec swego zrzeszenia i
brak dyscypliny w stosunku do

Sekcji Tenisowej GKKF, zaak
ceptowano karę 3-miesięcznego
zawieszenia nałożoną na nią
przez Radę Główną ZS Stał
oraz ukarano ją zakazem star
tów w drużynowych mistrzo
stwach Polski, (d)

ZDOBYWAMY

SPO
głaby się u nas wydać za generała. I wszystko na miejscu,
rzymska łaźnia z basenem pływackim, kino, kabaret, ruleta,
kolekcja fotografii 1 rysunków, że umarłego by wskrzesił.

A te filmy? — Józek nonszalancko machnął ręką. — U nas

psia krew żadnej kultury w tym względzie. Chłop żyje z ba
bą jak za Piasta-Kolodzieja. I pomyśl, mogłem mieć kobiety
do wyboru i koloru, ale ja kochałem tylko Leni. Co ci będę
gadał? ,,L“ jak lwica, „E“ jak euforia, „N“ jak nitrogliceryna,
„1“ jak igielne ucho! Przysięgam!

— Matka wykupiła mnie stamtąd po czterech miesiącach... —

Józek zwiesił głowę i po chwili milczenia, którą uczcił wi
docznie pamięć Leni, podjął:

— Jechaliśmy na dworzec przez jakąś Ringstrasse. Tyle wi
działem Wiednia. Teraz posadzili mnie za biurko i każą ugnia
tać proletariat, taki los. Daj jabłku skrzydła i tak nie poleci
daleko od jabłoni...

Józek nie mógł nie zauważyć zażenowania, z jakim słucha
łem relacji o wiedeńskim domu publicznym. Nie gorszyły
mnie jego słowa, w innej sytuacji siuchalbym może „średnie
go Gubrycha" z zainteresowaniem. Ale nie teraz. Od razu gdy
Józek wszedł do pokoju pomyślałem o Juliuszu. Troska o los

bliskiego człowieka, nieszczęście, każą nam nieraz upatrywać
zbawcę i pocieszyciela w osobie zupełnie przypadkowej, tyl-1
ko dlatego, że pojawiła się, że nacisnęła klamkę naszych
drzwi. Józkowi nie byl obojętny los Juliusza, przekonałem
się o tym. Dlaczego zwlekał, po co opisywał mi szczegóły
uroków Leni, podając niemal długość i szerokość geograficz
ną każdego z pieprzyków na jej ciele? Józek lubił tę geogra
fię, to prawda, ale doszedłem do wniosku, że mówił o tam
tych przygodach po to, by o sprawie Olechnowicza porozma
wiać już na zimno. Później miałem zrozumieć ir.ne motywy
jego działania. Gdy przerwałem mu wreszcie pytaniem, czy
mógłby pomóc Juliuszowi, zapewnił mnie, że właśnie w tej
sprawie przyjechał, a potem zaczął z powagą, której dawniej
w mm nie przeczuwałem:

(65) «• “•
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Z teatru

„Bohater z romansu"
Gościnne występy artystów Oieretki Łódzkiej

OBJAZDOWY zespół artystów Ope
reiki Łódzkiej z dużym powodze

niem występowa! kilkanaście razy w

Krakowie, w trzech salach: w „Stu
dio", w nowohuckim „Nurcie" i w

. .Domu Oficera", obecnej siedzibie
operetki krakowskiej. Mimo woli więc
nasuwało się porównanie pomiędzy
tym zespołem, od wielu lal grającym
stale w Lodzi, we własnym teatrze —

a naszym krakowskim zespołem, siwo

rzonym przez zapal
'

dobrą wolę
garstki ofiarnych pracowników kul
tury, zespołem bez własnej sali, bez
stałych ram etatowych, właściwie
bez żadnych tych elementów, jakie
warunkują normalne bytowanie nor
malnego teatru.

Porównanie Wypada bezwzględnie
na korzyść zespołu krakowskiego. W

porównaniu z operetką wystawioną
jako pierwsze przedstawienie krakow
skiego zespołu, „Hrabiną Macicą"
łódzki występ z „Bohaterem z roman

su" wygląda ubożuchno: dwa — trzy
lepsze glosy, kompromitująco licha
orkiestra, okropne dekoracje, mierne
kostiumy, brak baletu i brak chóru
(bo trudno p ęcioosobowy zespół „chó
rzystów" nazwać chórem w operetce:.
Nasuwa się pytanie, jak wygląda ta

operetka na miejscu, w Łodzi, skoro
na gościnnych występach w nie
byłe jakim przecież mieście, bo w

Krakowie, pokazała się od tak bai-
dzo miernej strony.

Humoru jest dużo, i to niewątpli
wie decyduje o powodzeniu spekta
klu. Humor ten wnosi przede wszyst
kim Olga Orlcńska, następnie reży
ser i dyrektor zespołu Tadeusz Wo
łowski, w końcu Henryk Łabuński.
Głosem, jakiego wymaga kompozycja
Oskara Straussa, muzycznego autora

operetki, w zasadzie dysponuje Han
na Bielanka, ponadto dobrze „rusza
jąca się" na scenie, Ewa Krasiejko-
Wiśniewska i częściowo Kazimierz
Szubka-Nowski.

Ujemną niespndziankę sprawił nam

znany z występów sprzed kilku lat w

Krakowie Michał Lasowy, ujmujący
aktorsko, ale chyba niedysponowany
gipsowo właśnie na okres występów
krakowskich. Liliana Wosińska, Jan
Martyn, Konstanty Wiśniewski, Ka
zimierz Zawadzki, Ludwik Kasendra
uzupełniali obsadę.

Zagadkowo przedstawia się sprawa
libretta tej operetki. Afisz podaje, że
„libretto wg G. B . Shawa" — i oczy
wiście od razu poznajemy. że operet
ka powstała na tle znanej komedii
świetnego pisarza, „Żołnierz i boha
ter", granej zresztą przed kilkoma la
ty na scenie Teatru im. Słowackiego
w Krakowie. Afisz jednak nie poda
je, kto ośmielił się z doskonalej set li
ki Shawa zrobić banalną bzdurę, ab
solutnie nic nie znaczącą, nie nasuwa

jącą ani jednej refleksji, chwilami
nudnawą, a dowcipną jedynie sytua
cyjnie. Czytamy jeszcze na afiszu:
„przekład i opracowanie M. Piecha-
la“. Chyba tak dobry poeta, jakim
jest Marian Piechal. nie popsuł sub
telnej, ironicznej i głębokiej komedii
Shawa, czymąc z niej głupawą ra
motę? Musiał mieć już tekst, z któ
rego nie udało mu się widocznie nic
lepszego zrobić przy przekladz-e i
przeróbce. Na czym wobec tego ta

„przeróbka" polegała?
Shaw w swej komedii wykpiwa o-

grane walory pseudo-bohaterstwa. de
maskuje rzekomego bohatera, który
w rzeczywistości jest zdecydowanym
tchórzem i przeciwstawia trzeźwy po
gląd na sprawy życia i śmierci, down
dząc, że żyć dla kraju czy ideału jest

.nieraz trudniej, niż „bohatersko" dla
niego zginąć.

Głębsza myśl utworu i subtelny
dowcip Shawa zginęły zupełnie w ope
retce. Oskar Strauss znany jest jako
kompozytor operetek opartych prze
ważnie na tańcu, jego muzyka idzie
wespół z choreografią utworu — tym
czasem pokazano nam zadziwiającą
operetkę, pozbawioną tak elementar
nie składowej części, jaką jest wła
śnie taniec dla operetki. Humor zaś
wydobyto wielokrotnie bardzo gruby
mi rysami, wulgaryzując w kierunku
niewybrednych chwytów, przypomi
nających najgorsze tradycje samon-

ECHO KIMKOWSKW

czestnikow

Włókniarza

cesowej szmiry przedwojennej. Jest
rzeczą zastanawiającą i przykrą, że
tak ńiedociągnięte lub... przeciągnię
te przedstawienie pokazywane było
„nowemu widzowi" w Nowej Hucie
czy w krakowskim teaTze Związków
Zawodowych.

Pragniemy jak najwięcej rozrywki
dla spragnionych odbiorców wesołoś
ci, śmiechu, lekkiej muzyk, — at-
tłuste dwuznaczniki i zwyczajną or
dynarność powinny być wykreślone
raz na zawszę z repertuaru tej właś
nie rozrywki i lego właśnie imiec^u.

WITOLD ZECHENTER

Pływacy krakowscy
walczą
o puchar CRZZ

Jutro w pływalni MDK przy ul.
Krowoderskiej 8 rozegrane zostaną
zawody pływackie o Puchar CRZZ
z udziałem zawodników Garbarni,
Budowlanych i Cracorii.

Początek zawodów o godz. 18.

Między
dwiema bramkami

JUTRZEJSZĄ niedzielę zosta-
’’ nie rozegrana . trzecia rundą

piłkarskich spotkań ligowych. Mecze
te będą specjalnie ciekawe dla u-

konkursu piłkarskiego
PKO1, gdyż jak
podają organizato
rzy, do środy po
południu napłyną
ło przeszło 100

®L tys. kuponów.
Najbardziej in-

J teresującymi spot
Ł- kaniami I ligi raz

grywanymi w nia
dzielę będą: byd-

f?. goski mecz — Ko
lejarz (Poznań) —

Gwardia, łódzki —

ze stołeczną Gwardią
oraz bytomski — Polonii z chorzow
skim Ruchem. Pozostałe spotkania
to Stal — Gwardia Kraków w So
snowcu, Garbarnia — Górnik Radlin
w Krakowie i Lechia (Gdańsk) —

CWKS w Warszawie.

W II lidze najbardziej atrakcyj
ny jest mecz w Zabrzu Górnik —

Naprzód Lipiny. Pozostałe spotkania
II ligi to: AKS Chorzów — Górnik
Wałbrzych, Budowlani Opole — Gór
nik Bytom, CWKS Kraków — Gwar
clia Kielce, Kolejarz Leszno — Tat-
ncvia, Sparta Warszawa — Cracovia
i Stal Gdańsk — CWKS Bydgoszcz.

(h)

Krakowscy szczpmci
rozpoczynają
drugą rundą
mistrzostw

W sobotę 2 bm. i niedzielę 3 brń. ro

zegrane zostanj pierwsze spotkania
wiosennej rundy mistrzostw krakow
skiej klasy A w piłce ręcznej drużyn
męskich. W mistrzostwach uczestni
czy 8 zespołów: AZS AGH, AZS Kra
ków, AZS WSWF, Górnik Bochnia,
Budowlani Kraków, Sparta Arti-
graph, Unia Borek i Unia Kartonaże.

W pierwszych meczach drugorundo
wych zmierzą się w sobotę: Unia Bo
rek — AZS

_ Kraków, w niedzielę S
bm.: AZS AGH — Unia Kartonaże 11,
AZS WSWF — Sparta Artigraph. Gór
nik Bochnia — Budowlani Kraków.

W celu dalszej popularyzacji piłki
ręcznej postanowiono utworzyć na te
renie woj krakowskiego klasę „B“ w

mistrzostwach drużyn żeńskich. Roz
grywki rozpoeżną się 17 bm.

Równocześnie sekcja piłki ręcznej
WKKF w Krakowie postanowiła zre
organizować rozgrywki w. klasie „B"
drużyn męskich tworząc cztery pod-
okręgi terytorialne.

W kwietniu przewiduje się ponad
to przeprowadzenie wojewódzkich mi
strzostw. juniorek i juniorów.

A Na zakończenie wysokogórskie
go rajdu narciarskiego, który odbywa
się ooecnie w Tatrach, Oudzial Kra
kowski PTTK organizuje w niedzielą
3 bm. wycieczkę do Zakopanego. Wy
jazd^ uczestników samochodami z Pla
cu few. Ducha o godz. 6 — powrót w

godzinach wieczornych.
A Blisko 200 narciarzy przeszkolo

nych zostało na obozach szkolenń wo-

turystycznych, zorganizowanych
przez Oddział . krakowski PTTK w

ciągu lutego t marca w schroniskach
na Polanie Chochołowskiej i Hali Gą
sienicowej.

A W czasie Świąt Wielkanocnych
(10—11 .IV) rozegrane zostaną II mię
dzynarodowe zawpdy Pogotowia Gór
skiego. Zawody, rozgrywane po raz

drugi stanowić będą przegląd spraw
ności ratowników oraz jakości sprzę
tu. Oddział PTTK w Krakowie orga
nizuje na tę imprezę wycieczkę Zglo
szenia na wycieczkę nadsyłać można
do dnia a bm.

AWdniu5bm.wlokaluPTTK
przy PI. Sw. Ducha 5a odbędzie sią
narada aktywu turystyki, nizinnej.:
świecona powołaniu komisji oddzia*
lowei.


